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Prenumerata wynosi 


w Polsce miesięcznie. . 1 zł. 
» kwartalnie . . 250 z? 

s»  półrocznie , .. Š zł. 

„ rocznie, . o . 10 zł. 

za granicą rocznie , „ „ 20 zł. 
w Ameryce roeznio . . 3 dolary 

(Nr. pojedynczy . . 8 cent.) 
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Wychodzi eo niedzielę. 


Kraków-Lwów, dnia 14 czerwca 1981 


PIAST 


Tygodnik polityczny, społeczny, oświatowy, poświęcony sprawom ludu polskiego, 


ORGAN STRONNICTWA LUDOWEGO. 


drugi. 
« Cena numeru 25 groszy. 


r. Kok XIX. 


Konte czekowo: 


P. K. O, Kraków Nr. 401.065 
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Ceny ogłoszeń 
na stromie ostatniej. 


Rękopisów nie zwraca się, 


Nie podpisane do kosza. 


Wychodzi co niedzielę. 
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Dyktatura w walce z Kościołem 


W b. r. przypada 40-lecie Encrkliki Leona XIM 
„Rerum novarum“, poświęcanej sprawie robotniczej. 

Z tej okazji Papież obecny Pius XI wydał encykli- 
kę 6 sprawie społeczasj, w której stwierdza, że „ko- 
rzeniem j źródłem bezładu, wytwarzanego przez no- 
woczesny System kapitalistyczny i przez socjalizm 
jest nieposkromiona żądza zysków, nie oglądająca 
się ani na Boga, ani na dobra wieczyste”. 

Rówzocześnie odbyły się w Rzymie wialkis uru 
Czystości ku czci 40-etniej rocznicy owej encykliki 
„Rerum novarum". 

W szranki bojowe przeciwko tej encyklice wystą- 
Pił w głównym organie faszystowskim „I Popolo d* 
Italia“ brat dyktatora, Arnold Mussolini, który za- 
chwalając faszystowski ustrój korporacyjny dzisiej- 
szych Włoch twierdzi, że 

„nie Encyklika Rerum Novarum przyniosła roz- 

wiązanie sprawy socjalnej, ale „Carta del Lavoro” 

(Karta Pracy), która w 30 paragrafach ujmuje ca- 

łokształt sprawy tak dalece, że dziś z uwagą sti- 

djują ustrój korporacyjny Włoch wszystkie naro- 
dy, a stare mity i teorje socjalne zostały opu- 
szczone*. 

Słowem, według medjolańskiego Mussoliniego. 
Encyklika „Rerum Novarum” ma jedynie takie 
zasługi, że jest szlachetną w swym idealiźmie, ale 
nie pozatem, albowiem jedyną receptą na rozwią: 
zanie kwestji socjalnej w dobie obecnej jest faszy- 
stowska Karta Pracy i ustrój korporacyjny“. 

W ślad za tym artykułem, w odpowiedzi na uro- 
Czystości katolickie dla uczczenia Encykltki Leona 
XM nastąpiły demonstracje przeciwko partji kato- 
lickiej, względnie organizacji katolików „Azione Cat- 
tolica* (Akcji katolickiej. 

Centralne biuro tego stowarzyszenia otoczone 20- 
; Stało przez faszystów, którzy wznosząc wrogie okrzy- 

ki przeciwko Papieżowi I Watykanowi, wybili wszyst. 
kie szyby w lokalu. 

Na umiwersytecie studenci faszystowscy zerwali 
wielki portret Ojca ów. i spalili go na podworcu uni- 
Wersytetu wśród okrzyków .Precz z Papieżem, śmierć 
Papieżowi”! W: móżnych punktach miasta spalono 
tałe stosy egzemplarzy organu watykańskiego „Os- 
šervatore Romano". 

] W arcykatolickim kraju. w stolicy św. Piotra, ta- 

le okrzyki przeciwko Namiestnikowi Chrystusowe- 


» 


` . 


Faszystowskie Włochy. gdzie panuje dyktatura 
Mussoliniego demonstrują przeciwko Głowie Kościo- 
ła katolickiego! 

Na czem się skończą owe demonstracje nie wia- 
domo, natomiast dolirze wiadomo co zrobiła z K> 
ściołem, duchowieństwem, z religją po dyktatorsku 
rządzona Rosja bolszewicka, 

W Hiszpanji kilkoletnia dyktatura Primo de Ri- 
very przygotowała doskonały materiał pod pożar ko- 
ściołów i klasztorów, które wciąż jeszcze płoną. 

To żaden przypadek, że właśnie w krajach, gdzie 
panuje dyktatura rozpętała się wojna religijna, ucisk 
i prześladowanie Kościoła, a nawet wiary katolickiej. 

Wszak dyktatura to siła przed prawem, siła nie 
uznająca żadnych praw, żadnej innej siły, a zwłasz- 
cza duchowej, moralnej, której reprezentantem jest 
Kościół, stąd walka z czynnikami praworządnemi 
w państwie. stąd huzia na duchowieństwo i Kościół. 
Ułatwiają tę walkę sami księża którzy niestety, w 


przeciwieństwie do Chrystusa, oboującągo z biedotą, | Sąd 


trzymają z możnymi tego świata, popierają dyktato- 
rów i różne Bezp. Bloki, czego dowodem w Polsce 
ostatnie wybory, gdzie księża angażowali się czynnie 
po stronie „jedynki“, straszyłi piekłem za głosowa- 
mie na .giódemkę”; dotąd niektórzy odmawiają roz- 


grzeszenia tym. co głosowali na listę Nr. 7, a co gor- |: 


sza, nie tylko nie zdobyli się na protest przeciwko 
Brześciowi, jakkolwiek Brześć i to, co się tam dzia- 
ło, było zaprzeczeniem praw boskich, ma straży któ- 
rych winno stać duchowieństwo, co więcej, przedsta- 
wiciel duchowieństwa w Sejmie ks. Czuj głosował 
przeciwko wnioskowi o zbadanie nadużyć w Brześciu 
| pociągnięciu winnych do odpowiedzialności, apro- 
bując tem samem Brześć i jego okropności. 

Słusznie uważa Papież nieposkromioną żądzę zy- 
sków za źródło zła, ale czyż zarzutu tego nie można 
niestety odnieść do wielu księży? 

W takiej Hiszpanji około 3 miliony hektarów wła- 
ności ziemskiej mależy do świeckich Jbszarników 
i do rodziny królewskiej, przeszlo 2 miljony hekta- 
rów do arcybiskupów. biskupów i klasztorów, a za- 
ledwie 170 tys. hektarów do chłopów. Tylko 29 proc. 
ludności rolniczej ma jaką taką pracę. czy jako dzier- 
żawcy, Czy jako wyrobnicy, a 71 proc. albo przymu- 
sowo próżnnje i głoduje, albo emigruje zagranicę. 

Żądza zysku i wyzysku, chęć użycia i tuczenia 
się krzywdg mas przez „elitę społeczeństwa”, po- 


nadto gwałcenie praw boskieli i ludzkich przez uzur- 
patorów względnie panujących z „Bożej łaski”, đa- 
lej niesprzeciwianie się złemu ze strony tych, co z po 
wołania, czy urzędu swego winni wyjść na spotkanie 
zła, z drugiej strony masy wyzyskiwane, krzywdzo- 
ne, spychane na dno nędzy i rozpaczy, które są zły- 
m$, szatańskimi doradcami i ota konflikt gotowy, wy- 
starczy iskra, aby spowodować wybuch o nieobliczal- 
nych następstwach, 

Potem rzuca się gromy potępienia na zbrodnicze 
instynkty tłumu, na jego dzikość i okrucieństwo, za- 
pominając, że tłum jest w takich razach „ślepym mie- 
ozem“ nieraz w rękach wysłanników diabła, częściej 
jednak w rękach sprawiedliwości dziejowej, wyko- 
nawcą „wyższych wyroków”, jako, że Bóg jest nie- 
rychliwy, ale sprawiedliwy. 


Adoli Nowaczyński 
uśracił Icwe oko. 


SKUTKI NAPADU SANACYJNEGO 
BOJÓWKARZA. 


W lecznicy S. S. Elżbieranek, okulista doktor 
Ruszkowski dokonał operacji wyjęcia lewego oka 
znanemu pisarzowi Adolfowi Nowaczyńskiemu. 

Wszyscy pamiętają porwanie Adolfa Nowaczyń- 
skiego przez „nieznanych sprawców“ i przewiezienie 
do Głlinianek. 

Nowaczyński został wtedy skatowany, przyczem 
uszkodzońo mu lewe oko, wskutek czego zaniewi* 
dział na to oko. 

Przed 10 dniami na Adolfa Nowaczyńskiego nar 
padło trzech sanacyjnych akademików, z których 
jeden Tadeusz Ryskalczyk, uderzył pisarza pięścią 
w lewe oko. p 

Od uderzenia nastąpiło zapalenie ciałka związko- 
wego, co groziło utratą wzroku i w drugiem oku. 
Zawiła więc potrzeba wyjęcia Nowaoczyńskiemu les 
wego oka. 

OO 


yi Okręgowy w Krakowie. 
Wydział IV. karny. 
Dnia 6 czenńwica 1031 w. 
Sygn. IV. Pr. 64/81. 
Sąd Okręgowy, Wydział TV. karny m Krakowu 
DA posiedzeniu niejawnem w dniu dzisiejszym pe 


1) artykułu zamieszczonego na stronie 5 p. & ke 
ponjuący zjazd ludowaliw z pawiata wiekdkiego” na 
słów „wywłaszczenia bez” do słów „między chio- 
pów”, albowiem treść tego ustępu zawiera znamiona 
występku z $ 305 u. K. 

IL Zakaznje się dalszego rozszerzania sltonffelko 
wanej treści powyższego artykułu, u zakaz ten ms 
być ogłoszony w przepieanej formie w najbiiższym 
numerze czasopisma „Piast” i w Dziennńka mę: 
dowytm. 

IM. Cały naklad skonfiskowanego druku mu Byd 
zmiszczomy. Bur 

Sąd Okręgowy w Krakowie. 
Przewodniczący: 
Dr. Hubi w. r. 

wicaprazes Sądu Okr. 


Protokolant: 
Dr. Turowicz w. B 
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„PIAST“, dnia 14 czerwca 1931 » 


Ratujmy Kółka rolnicze. 


I. Swietna przeszłość. 


Starsze pokolenie przypomina sobie z pewaością 
jeszcze calkiem dokładnie owe wspaniałe chwile, ja- 
kie my starzy kólkowcy przeżywaliśmy w przedwo- 
jennych czasach na zjazdach Kółek rolniczych, czy 
to we Lwowie, czy w Rzeszowie. Wysoki poziom na- 
rad na sejmie Kółck rolniczych, rzeczowa, chociaż 
nieraz bardzo gorąca dyskusja i krytyka, mówiła 
o hardzo wielkiej sile żywotnej tej organizacji, któ- 
rej zawdzięczamy bardzo wysoką gospodarczą kul- 
ture i dobrobyt polskiej przedwojennej wsi. 

Mimo to, że życie polityczne w b. Galicji pulso“ 
walo bardzo żywem tętnem, Kółka rolnicze nigdy 
nie byty terenem walki politycznej, ale owszem były 
pomustem, ma którem podawali sobie ręce do wepól- 
nej pracy najzagorzalsi przeciwnicy polityczni, $. p. 
Xs, Stojałowski, który instytucję Kółek rolniczych 
qrzeszczepił z Poznańskiego do Galicji, gdy się prze- 
komał, że gwałtowne ataki kierowane przeciwko 
jego osobie ze strony konserwatystów i części ducho- 
wieństwa, utmidniają szybki rozwój Kółek rolniczych, 
sam usunął się z Zarządu głównego, mimo to j*dnak 
z nigdy nie słabnącym zapałem popierał rozwój tej 
prawdziwej dźwigmi wiejskiego gospodarstwa, cho- 
ciaż widział tam przy pracy nawet swoich nieprzy- 
jacioł, 

Kółka rolnicze w dobie przedwojemnej były mie 
tylko dumą drobnych rólników, ale stanowiły rów- 
nież prawdziwą potęgę ekonomiczną. Dla należytego 
uregulowania kupna i sprzedaży wśród olbrzymiej 
rzeszy drobnych rolników, wyzyskiwanej przez lich- 
miarskich kupców żydowskich, stworzono osobny or- 
gan, a mianowicie Związek ekonomiczny Kółek rol- 
niczych, który przy pomocy setki składmie powiato- 
wych i tysięcy sklepów przy Kółkaąch rolniczych, 
ujął w swoje ręce znaczną część obrotu handlowego 
polskiej wsi. — Kółka rólnicze, z których każde było 
prawnie samodzielną jedmostką, posiadającą pełny 
samorząd, stawały się instytucjami zasobnemi, 
w krótkim czasie nabyły lub wybudowały szereg bu 
dynków po wsiach i kamienie po miastach, a Zarząd 
główny i naczelne ongana posiadały bardzo mrygo- 
dne pomieszczenie w dużej własnej realności we Lwo: 
wie przy ul. Miekiewicza L. 26. 

Wojna, której walec kilkakrotnie przeorał cały 
nasz kraj aż po Kraków, zmiszczyła bardzo wiele 
s pośród owoców długoletniej pracy, jednakże sama 
organizacja, a nawet i jej podstawowy majątek po- 
zostały nietknięte. Po wojnie nie pozostawało nic 
innego jak na dawnych podstawach 'mziąć się na no- 
wo do pracy, mimo szalonych trudności gospodar- 
czych i finansowych, w jakich Polska znalazła się 
w chwili swego zmartwychwstania, a zwłaszcza, że 
frudności te spiętrzyły się po nieudałej wyprawie ki- 
jowskiej i bolszewickiej inwazji. — Ponadto pywstar 
wały nowe trudności gospodarcze wskutek riżnych 
„socjalistycznych eksperymentów, jakie rozpoczął 
rząd inżyniera Moraczewskiego, a które do dziś sta- 
mowią niejeden szikopuł w maszem życiu gospodar 
czem. Mimo to z chwilą powrotu do stosunków wię- 
„cej normalnych, gdy olbrzymie wojenne ugory mala- 
zły się znowu pod pługiem polskiego chłopa, sto- 
sumki w Kółkach rolniczych zaczęły wehodzić na 
normalne tory, a to pod przewodnictwem Wine. Wi- 
tosa, jako prezesą Zarządu główmego, który umiał 
zachęcić dawnych działaczy do nowej pracy. -— Lata 
' 1923—1926 rokowały bardzo piękne nadzieje, a pol- 
|scy koloniści we Wschodniej Małopolsce stali się 
|wówczas fermentem do bardzo silnego michu także 
lwe wschodniej części kraju. 

Niestety, rewolucja majowa ządała bardzo silny 
cios dalszemu rozwojowi Kółek rolniczych | pokre- 
wnych stowarzyszeń. Rozpoczęła się gwałtowna na- 
gonka przeciwko wszystkich działaczom, którzy nie 
iumieli śpiewać „Pierwszej Brygady“, a szczególnie 
zn'enawidzeni zostali piastowcy, tak, że co gorliwsi 
starostowie woleli poprostu niszczyć Kółka rolnicze, 
niż dopuścić do tego, by ktoś „podejrzany* o sprzy- 
Janie Piastowi mógł pracować w Kółkach rolniczych. 
Nagonka ta trwała kilka lat i doprowadziła do za- 
chwiania się całej instytucji, którą ostatecznie połą: 
czono z bamlkrutującem Towarzystwem  gospodar- 
czem we Lwowie ! oddano w wyłączne władanie sa- 
nacyjnym działaczom. 

Smutna rolę grabarzy przy tej fuzji odegrało 
łakże kilku hyłych posłów t działaczy ludowych, któ- 
rzy po dokonaniu tego nieszlachotnego czym, prze- 
szli do sanacji. Przestrogi przen fuzją. które wyra- 
zali najbardziej zasłużeni «iziałacze na terenie Kółek. 
były dla tych panów. którzy przy sanacji chcieli to 
bić karjerę, zupełnie daremne. 

Wspomniana fuzja stała się prawdziwa klęską dla 
Kółek rolniczych. gdyż opierała sie na niemoralnej, 
czy taż niesprawiedliwej podstawie. Kółka rolnicze 
7 do spółki duży majątek i wprost wspaniałą. 

CIĘ pracy, a Towarzystwo rolnicze pół miljona 
pilnie ukrywanego deficytu i olbrzymi balast w po- 
sacı wielkiej liczby przyzwyczajonych do nierób: 
stwa urzędników, 
ludową, a za to 


cyjnymi dygnitarzami, a swoje nieróbstwo pokry- 
wali i pokrywają okrzykiem „niech żyje marszałek 
Piłsudski”, 

Z ogólnego pogromu Kolek rółniczych, dokona: 
nego przez sanację, ocalała jedyna tyłko instytucja, 
dawniejszy Związek ekonomiczny Kółek roln.; a dziś 
Związek rewizyjny spółdzielni Kółek rolwiczych, któ- 
ry jako oddziema prawnie jednostka związana orga- 
nizacyjnie z poznańskim związkiem rewizyjnym 
Unja i Bankiem spółek zarabkowych, do dziś istnieje 
i bardzo sumiennie wypelnia swoje zadania. Związek 
ten dzięki samodzielności rozwija się pomyślnie, % 
w zeszłym roku sprawozdawczym liczył przeszło 88 
tysięcy członków udziałowców, zrzeszonych w 109 
spółdzielniach. które miały 76 miljonów obrotu han- 
dlowego, w tem 42% obrotu z własnymi członkami. 

KS. JÓZEF PANAS, 
(Dokończenie nastąpi). 


e S 
Czy wolno w Polsce pić piwo 
w (towarzystwie? 


Co za niedorzeczne — zdawałoby się — pytanie, 
a jednak czyż mie żyjemy teraz w krainie wszelkich 
niespodzianek i nieprawdopodobieństw? 

Oto dowód — jeden z tysiąca. 

W dniu 2. VJ. przyjechał do Brzeska poseł Bro- 
dacki, gdyż jako poseł powiatu stalo przyjeżdża 
w każdym miesiącu w pierwszy wtorek po pierwszym 
dla udzielania porad i informacji. 

Ludzie, zobaczywszy posła obstąpili go, co wi- 
dząc policjant, wezwał do rozejścia się z powodu ta- 
mowania ruchu, jakkolwiek można było swobodnie 
obok przejść i przejechać, 

Chcąc porozmawiać swobadnie,. wstąpiłiśmy do 
restauracji .ma Truczu”, opowiadając sobie przy 
szklance viwa 0 ostatnich wyborach, przy których po- 
wiat zdał egzamin dojrzałości politycznej, głosując 
zwaróie ma listę Nr. 7. 

Naraz otwierają się drzwi i wkracza do pokoju 
komisarz policji z trzema policjantami. 

Co się tu dzieja? 

Pijemy piwo — pada odpowiedź. 

Ale tu tyle ludzi — dziwi się komendant (była 
około 25 osób). 

Jakto — czyż mie wolno napić się szklamki piwa 
w towarzystwie? — zadajemy pytanie. 

No tak wolno... ale tu rozmawia się o polityce, 
tu odbywa się zebranie, muszę panów wylegitymować 
i poleca policjantowi spisać nazwiska obecnych, 

Następnie zapowiada opróżnienie sali siłą, o ile 
pijący nie otrzymają zaproszenia na posiedzenię 

Zaproszenie to winno widocznie brzmieć: 

„Do Pama N. N. 


w Brzesku. 
Ninicjszem zapraszam Pana ma posiedzenie 

w sali restauracji na Truczu, które odbędzie się 

2. VI. o 10 godz. rano z następującym porządkiem 

dżiennem: i 

Picie piwa okocimskieg?. 

Referat o radości życia — wzrastający w mia- 
rę dłuższego picia. 

Dyskusja”. i 

Na szczęście w tym samym dnin miało się odbyć 
posiedzenie zarządu powiatowego stronnictwa, o» któ- 
ram zawiadomiono członków, wobec czego większość 
miuła zaproszenie, obeszło się zatem bez specjalnego 
zaproszemia o treści wyżej podanej. 

Z ostrożności radzimy każdemu, kto chce w to- 
warzystwie napić się piwa, by zaopatrzył sią w od- 
powiedmie zaproszenia, a najlepiej zgłosił do staro- 
stwa, że w tym a w tym dniu. w takiej a takiej sali, 
o tej a o tej godzinie ma zamiar napić się piwa, czy 
wody sodowej w towarzystwie następujących osób. 

Podać imię. nazwisko, wiek, zawód i każdy niech 
ma dowód osobisty. B. 

——000—— 


Fatalne skutki śospodarki 
Tow. gospodarczego we Lwowie. 


Polska szkoła rolnicza w Zagrobeli w pow, Tar- 
nopolskim zostanie zlikwidowana w dniu 1 paździer- 
nika b. r. z powodu deficytu, wynoszącego 20 ty- 
sięcy złotych. 

Jak wiadomo, szkoła ta, założona w r. 1919 
przez p. Wiktora  Czarkowskiego-Golejewskiego 
w jego 600 - morgowym majątku, sprzedanym za 
bezcen Tow. gospodarczemu we Lwowie pod warun- 
kiem urządzenia 
szkoły rolniczej dla Średnio 1 małorolnych włościan 
Polaków, prowadzona była do ostatnich czasów. 

Deficyt, w jaki szkoła popadła, spowodowany 
został m. in. zmniejszeniem subwencyj przez wydział 
pow. woj. tarnopolskiego w ciągu ostatnich 2 Jat. 
Szkołę tę, uruchomioną w r. 1924, ukończyło 118 
uczniów. Obecnie liczba ich wynosi 21. 

Fakt likwidacji szkoły w Zagrobeli uważać na- 


którzy nigdy nie stykali się z pracą „leży za smutny ubytek w dorobku kultury polskiej 
byli skuzynowani z różnymi sana Ina kresach. 


ma | o ma | 


w Zagrobeli polskiej wzorowej |“? 
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1ó0n Jana Dąbskicó0 


WICEMARSZAŁKA SEJMU. 


W piątek rano w szpitalu Dzieciątka Jezus 
w Warszawie, zmarł Jan Dąbski, poseł i wicemar- 
szałek Sejmu. 

Ś. p. Jan Dabski urodzony 10 kwietnia 1889 r. 
w Kukizowie, pow. lwowskiego. Na uniwersylet 
uczęszczał we Lwowie i skończył wydział filozo- 
iczny. 

Już w okresie uniwersyteckim zajmował się ru- 
chem politycznym wśród młodzieży ji ludu. — W r. 
1907 wyjechał do Wiednia jako sprawozdawca par- 
lamentarny „Kurjera Lwowskicgo*. Bawił na tem 
stanowisku przez półtora roku. Po powrocie wstąpił 
jako stały współpracownik do „Kurjera Lwow- 
skiego“, 

Równocześnie zmarły rozwinął dużą działalność 
agitacyjną na?wsi. 

Na początku r. 1914, po zjednoczeniu ruchu ludo- 
wego, przeniósł się do Krakowa w charakterze gen. 
sekretarza P. S. L. „Piasta“ i zajmował się pracą 
organizacyjną. 

Po wybuchu wojny europejskiej w roku 1914, 
wziął udział w ruchu legjonowym. 

Do Sejmu ustawodawczego wszedł z olt. Kutno. 
Został wiceprezesem „Piasta“. 3 

Na wiosnę 1920 r. zostaje mianowany podsekre: 
tarzem stanu M. $. Z. Dnia 14 sierpnia 1920 r. wy- 
jeżdża do Mińska jako przewodniczacy polskiej đe- 
legacji pokojowej dla zawarcia rozejmu i prelimi- 
naryjnego pokoju z rządem sowieckim. Podpisuje 
nkład w sprawie preliminaryjnego pokoju i rozejmu 
z dnia 12 października 1920 r., następnie mianowa- 
ny przewodniczącym delegacji pokojowej polskiej 
dla zawarcia definitywnego pokoju, wyjeżdża do 
Rygi, gdzie w dn. 18 marca 1921 r. podpisuje trak- 
tat ryski. 

Po usłapieniu min. Sapiehy mianowany zostaje 
kierownikiem M. S. Z. i prowadzi Ministerstwo 
w czasie powstań górnośląskich. 

W lecie 1921 r. bierze udział w drugiej konferen- 
cji państw bałtyckich jako delegat polski. 

Po rozwiązaniu Sejmu ustawodawczego kandy- 
duje na posla z dotychczasowego okr. Kutno. Jako 
poseł pracuje przeważnie w komisji spr. zagr. 

W r. 1928 p. Dahski opuszcza „Piasta“ i tworzy 
Stronnictwo i osobny klub sejmowy pod nazwa 
P. S. L „Jedność ludowa. Dnia 25 października 1923 
roku uastępujo połączenie P. S. L. Jedności ludo- 
wej z P. S. L. Węzwołeniem w jedno stronnictwo 
i jeden klub pod nazwą Zwiazek P. S. L. 

W grudniu 19268. p Dąbski wraz z 20 posłami 
występuje z Wyzwolenia i zakłada nowe stronni- 
ctwo i klub pod nazwą ,Slronnictwo Chłopskie". 

Po wygaśnięciu kadencji drugiego Sejmu, staje 
do wyborów z listą Stron. Chłopskiego i wchodzi 
do trzeciego Sejmu na czele klubu liczącego 26 po- 
słów. Zostaje też powołany przez wybór na wice- 
marszałka. 

W okresie trzeciego Sejmu bierze żywy udział 
w pracy nad zjednoczeniem stronniciw ludowych. 

Do otainiego Sejmu wszedł też z listy państwo- 
wej Centrolewu, poćzem został powołany na stano- 
wisko wicemarszałka. 

W pracach nad zjednoczeniem stronnictw ludo- 
wych, którego dokonano z poczatkiem nowej ka- 
dencji, ś. p. Dąbski nie brał już bezpośredniego 
udziału, złożony ciężką chorobą serca, pogorszoną 
jeszcze skutkami napadu, jakiego stał się ofiarą 
przed swojem mieszkaniem na Żoliborzu w czasie 
akcji wyborczej do czwartego, Sejmu ze strony „nie- 
znanych sprawców“. Mimo ciężkiej choroby napi- 
sał i wydał w tym czasie drukiem swoje wspomniec- 
nia o pracach nad traktatem ryskim. 

Zmarły osierocił dwoje nieletnich dzieci. 

Eksportacja zwłok $. p. Jana Dabskiego ze szpi* 
tala Dzieciątka Jezus do kościoła św. Aleksandra 
na Pl. Trzech Krzyży nastąpiła w sobotę 6 czerwca 
o godz. 6 popol, zaś pogrzeb odbył się w ponie- 
działek 8 b. m. na cmentarz Powązkowski. 

Cześć Jego pamięci! 


———000——— 


Radosne cqospodarki 
opłakane Skutki. 


Rozpęd wydatków samorządowych wzmógł <% 
wydatnie w okresie „sanacyjnym*. Tembardziej. %0 
wiele spraw można było podjąć na terenie pożyczko” 
wym. Skutki ujawniły się i ujawniają bez ustanku: 
nio pojedynczo są wypadki, gdy samorządy nie pia” 


pz 


W związku z tą sytuacją jedno z pism warszaw* 
skich podaje: 

„W sferach gospodarczych zwracają uwagę na C0 
raz rozpaczliwszy stan gospodarki komunalnej W 
kraju. N 

Według  prowizorycznych obliczeń, zadłużenie 
związków komunalnych wynosi 500 miljonów złotych 
Mała ustawa samorządowa ma zapobiec również dak 
szemy zadłużeniu zwiąków komunalnych", 


=—000—— 
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Towarzystwo Szkoły Ludowej — usanowane 


Sala Starego Teatm w Krakowie zamieniła się 
w czasie ostatnich Zielonych Świąt w barwną i ja- 
skrawo strojną łąką majową. Krzesła zajmowane 
zwykle przez szarą, cywilną publiczność. ustroiły 
liczne mundury wojskowe | policyjne obok zwartych 
rzesz urzędników, inspektorów szkolnych i nauczycieli 
„ogniskowych, 

Tak wyglądał 35 Walny Zjazd Towarzystwa Szko 
ły ludowej w czterdziestolecie jego założenia. 

„Gdy á. p. Adam Asnyk zakładał Towarzystwo 
Szkoły ludowej, stanęli w szeregach tej instytucji lu- 
dzie ofiarni gotowi na wszelkie trudy. poświęcenia 
i prześladowania. i równocześnie należycie przygoto- 
wani do pracy oświatowej. 

Wówczas kasa T. S. (L. była pustą. a tylko serca 
pracowników były pełne i bogate w miłość i przywią- 
zanie do sprawy. 

Dzisiaj zaś po 40 latach pracy tych szarych, ofiar- 
nych pracowników, T .S. L. posiada poważny mają- 
tek nieruchomy i ruchomy, a budżet roczny przenosi 
trzy miljony złotych, 

Nie dziw też. że w bieżącym raku. w czterdziesto- 
lecie. zaszezycono T. S. L. niebywale licznym Zjaz- 
dem. postanowiono zmiemić pracowników i powołać 

h do pracy nowych ludzi. 

Na tegoroczny Walny Zjazd przybyła niabywała 
liczba delegatów i gości. około 1.000 osób. Ludzie ci, 
w większości, zapisawszy się na kilka dni do T. S. L. 
wykazywali niebywały zapał do pracy, a przede- 
wszjstkiem karność i posłuch dla komendantów. Te 
zalety nowych członków pozwolą na szybkie usa 
nowanie T. 5. L.. a przedewszystkiem ułatwiły wybór 
takich członków Zarządu głównego, którzy uznają 
dyktaturę za rzecz pomyślną i korzystną dla siebie. 

Dotychczasowa bowiem gospodarka T. S. L. by- 
ła karygodnie oszczędną i wydatki na administrację 
i) wieżkiej instytucji wynosiły rocznie tylko 69 tys. 
złotych, 

W ten sposób Towarzystwo nie przyczyniło się ni. 
czem do wynagrodzenia zasług pomajowych. 

A przecież budżet T. S. L. pozwalą na to, by ko- 
szta administracji podnieść nawet do 2 miljonów, 
a reszta wystarczy na oderwane, uboczne cele To- 
wanzystwa. 

| Robota już się zaczęła, Po zwycięskich wyborach | 
T natychmiast oznajmiono Walnemu zebraniu, że do- 
gażcie zamianowano dwu instruktorów oświatowych. 
Zapomniano tylko dodać jakie posiadają kwalifika- 

cje j jaką płacę będa pobierać. 

Ncwowybramy Zarząd począł edważnie i skute- 
cznie pracować na miejscu, 

Wybory do głównego Zarządu odbyły się na zle- 

| lono. Listę sanacyjną wydrukowano na papierze zie- 
. lonym: opozycyjna lista była białą. W tem sposób u- 
Jawnił się wielce wartościowy zmysł praktyczny sa- 
nacii Kontrolerzy, z zielenią tych list w głowie mo 
gli z wielką łatwością pilnować , by się któremu z de- 

i legatów nie podobał kolor błały. | 


„PIAST”, dnia 14 czerwca 1981 r. 


przyszłych oświatowców, a delegat Ministerstwa Oś- H 
wiaty mówił: 

„Teraz nie będziemy pytać członków Towarzy- 
stwa ani o radę ani o zdanie. Nikogo też nie będziemy” 
prosić o współpracę. Wydamy jedynie rozkazy, Kto 
wypełni nasze polecenia mależycie, będzie zapłacony, ma 
Przeciwników potrafimy usunąć į ukarać“, za a 

W, tym celu postanowiono stworzyć w łonie TSL. ci z 
oświatowe drużyny z komendamtem ma czele, Te odą ną e 


e. 

działy, zorganizowane fo wojskowemu, mają oświe- |_| ź 4 
cać lud po myśli rozkazu z góry. Niemasz w domu higjeny. jeśli nie wytępisz 
Pomijamy to, że nauka i prawda nie ulegają żad. | much, rozsadników zarazy. Prof. Stanlay. 
nym rozkazcm z góry, gdyż inaczej stają się fałszem; | 
ale nowi oświatowcy zapomnieli o jednem. Za pie- 
niądze można stworzyć bardzo liczne drużyny i wy- 


INOWOŚĆ! 
Palentowany haczyki 


słać w lud najkarniejszych pracowników. ale pytanie, 


czy będzie możma za pieniądze (i czy ich Starczy na 
to) zapełnić szeregi słuchaczy. 


W Zjeździe tegorocznym nie wzięli udziału przedo 


stawiciele ludu. W zarządzie Towarzystwa Szkoły lu- 
dowej również ich niema, Jeśli więc zabrakło u góry 
mężów zaufania ludu, to również zabraknie ich u 
dołu. Może zajść taki wypadek, że pracownicy oświa- 
towi (MSL będą wygłaszać swe nauki tylko w swojej 
obecności, a lud pójdzie wysłuchiwać swoich dotych- 
czasowych przewodników, pracujących bezpłatnie. 
A zresztą sądzimy, że wkrótce TSL nie wytrzyma 
nowej gospodarki i pęknie a zwłaszcza, gdy naród 
zrozumie, iż zbytnie wydatki ma koszta administracji 
przynoszą korzyść tylko jednej stronie. 
8]. . 


A podatki płacić trzeba! 


Instytut Naukowy w Puławach. prowadzi badania 
mające na celu ustalenie kosztów produkcji w goaspo- 
darstwie włościańskiem: co rolnik musi wydać, żeby 
otrzymać plon, 

Z badań tych wynika, co mastępuje: 

Rok 1928-29 pełny koszt wyprodukowania 100 kg. 
zboża w gospodarstwie włościańskiem wynosił 37 zł. 
80 gr. (przeciętnie dla 4 głównych zbóż: pszenicy, ży- 
ta, jęczmienia i owsa). Przeciętna zaś cena zboża w r. 
1928-9 wynosiła 33 zł, 70 gr. Cena więc pokrywała 
tylko 89 proc. pełnych kosztów. 

W r. 1929-30 pełny. koszt produkcji 100 kg. zbo- 
ża wynosił 31 zł, 10 gr; przeciętna cena zboża w tym 
raku wynosiła 21 zł. 96 gr. Cena więc pokryła w roku 
1929-30 tylko 65 procent pełnych kosztów. 

Wi roku 1930-31 nastąpiło dalsze pogorszenie. Peł- 
ny koszt 100 kg. zboża wynosił 31 zł. 10 gr; prze- 
ciętna cena zboża 18 zł. 68 gr. Wlobec tego cena po- 
kryła zaledwie 60 procent kosztów. 

Wniosek stąd jasny: w ciągu ostatnich lat chłop 
nie otrzymuje ani grosza z uprawy zbóż, z tego tytu- 
łu, że jest posiadaczem gospodarstwa; kapitał jego 
talk tkwiący w zidmi, jak i obroty (to jest gotówka, 
którą wkłada w warsztat pracy) nie przynosi mu ami 


l Otóż zielenizna zwyciężyła i wjechała z tryumfem | grosza procentu, œo gorzej dokłada się do każdego 


ma salę Starego Teatru. Jeden ze zwycięskich staroż 


centnara wyprodukowanego zboża. Z czego płacić po- 


Stów rzucił w jedną z obecnych pań twardym | datki? i 


Przedmiotem na znak siły i jako objaw kutwry 


W. J. 
Piekło ojców naszych. 


(Ciąg dalszy) 


_ Antoni Szyrma, kaznodzieja za Augusta II, glo- 
sił, że Bóg napadami kozaków i łatarów pokarał 
haród „za zdzierstwa i opresję poddanych... Bodaj- 
Yście przepadli, wilcy! — wołał. — I nie straszyż 
Was to, że dla waszych opresji, zdzierstwa, okrut- 
hej szarpaniny, wojny, zamieszania, coraz gorsza 
A gorsza desolacja”. 
f Józef Wybicki w „Listach patrjotycznych do 
ekskanclerza Andrzeja Zamoyskiego" (1777) pisze: 
„Wieleż z głodu, zimy i niewygód umiera ludu, 
gdy tymczasem szlachcice w obyczajach rozpustni, 
bez wszelkiej żyjąc oszczędności, nie wiedzą, czem 
Swój smak i żądzę nasycić... Chłop poddany ledwie 
nie tyle księdzu plebanowi płaci pogrzebów, ile 
 Chrzejin w swojej wyprawił chałupie". „Jest on 
Uciemiężony, wyzyskany, ciemny, rozpity — przez 
Panów“. „Zagon nieurodzajnego gruntu, który ma 
(chłop) sobie wymierzony, kiedyż go uprawi, gdy 
zawsze panu robić musi, w cóż pracować będzie, 
gdy sprzężaj w dworskiej zagubił roli? Nakoniec 
dlą kogóż ma gospodarować i zbierać, gdy bezpie- 
czeństwa swej własności nie ma?..  Ustawicznie 
Pracujących poddanych w polu i w domu pilnują 
Przystawy... Każdy z dozorców arbitralnie, bez li- 
tości karze... Pan przez zbytek i ambicję zawsze 
Chciał mieć co drogiego i zagranicznego, a chłopy 
Przez ubóstwo nic sobie w kraju nie mogli. Z pię- 
u run wełny siermięge sobie uszył, bieliznę dwa 


S E SANEM 


nego kora obuwie mu dała, las go we wszystkie 
gospodarskie opatrzył potrzeby. Taki po większej 
części kraju naszego obraz. Utrzymując poddanych 
w najgrubszej ciemności, dztwujemy się, że światła 
nie znają... Nie nie mając pewnego, całe swuje zy- 
ski zakładają w pijaństwie... Żebym nakoniec oka- 
zał światu bezgruntowość tej obelgi, którą panowie 
chłopów kalają, zataić nie mogę, że do pijaństwa 
sami ich przymuszają.. Najszczególniej, gdzie ły- 
dzi arendy mają, umieszcza się im w kontraktach, 
wiele która wieś koniecznie wódki i piwa wypić 
musi, tak dalece, że gdyby żarłoctwa tego dopełnić 
nie mogła, płacić wszelako musi włożone na się 
quantum likworów... Zdziwi to świat cały, powiem 
prawie, że chłop największe poniósłszy krzywdy, 
nie ma u nas przeciwko panu w sądach locum 
standi. Żaden sąd go słuchać, ani on mu narażać 
się może... We własnej sprawie sędzią zostawiono 
krzywdziciela, który jak krzywdzi śmiało, tak i ar- 
bitralnie sądzi". 


M. F. Karp pisze: 


„Lud rolniczy jest nietylko największą częścią 
parodu, owszem, on jest samym narodem, on jest 
płodem tej ziemi, którą potem swoim skrapiając, 
przymusza ją, iżby pod pracowitą jego dłonią wy- 
dawała owoce, bez których ostatek narodu, ogoło- 
cony z najistotniejszych do opatrzenia ludzkiej 
społeczności potrzeb, do pierwszego zwierzęcego 
życia trybu wrócićby się musiał. On jest prawdzi- 
wym ziemi, na której mieszka, dziedzicem, gdyż 
nie na umownych własności dowodach, lecz na 
istotnem uprawą i wyrobkiem ziemi zajęciu swoje 


do niej zasadza prawo. W jego żyłach płynie krew 


Mu zagony Inu przystarczyły, z drzewa młodocia- | najnarodowsza... On, słowem, jest pierwszym co do 


. 


Co kraj lo inny obyczaj. 


Obowiązuje w Polsce ustawa o ochranie drobnych 
dzierżawców, będąca solą w oku obszarników, wiel- 
kim głosem domagają się zniesienia tej „smutnej gpw 
ścizny” sejmowładztwa polskiego. 

A jak się dzieje gdzieindziej np. w takiej Irlandii? 

Czytamy w dziennikach: 

Rząd Cosgrave'a wobec zbliżających się wyborów 
do parlamentu wolnej Irlandji celem pozyskania gło- 
sów ludności rolniczej użył do tego najmocniejszego 
swego atutu, przyznając tytuły własności 70.000 far- 
merom, którzy uprawiali te grunta, w charakterze 
drobnych dzierżawców w latifmdjach irlandzkich, — 
Dalej uchwalona została w ostatniem czytaniu usta- 
wa w sprawie uwłaszczenią irlandzkich włościan na 
podstawie wykupu gruntów obszarniczych przez pań- 
stwo. W pierwszym okresie tej szerokiej reformy rol- 
nej skarb irlandzki wyda na ten cel 50.000.000 dla- 
rów w listach zastawnych długoterminowych. 

Ogólna liczba drobnych dzierżawców, którzy dzię- 
ki temu aktowi staną się właścicielami „dziedzicznie 
uprawianych gruntów” wynosi 150.000 w listopadzie 
bieżącego roku po tem pierwszem nadaniu gruntów 
70.000 farmerskich rodzin, reszta rolników w liczbie 
80.000 rodzin strzyma na własność uprawiane grunta. 

Mimo uwłaszczenia dzierżawców, Anglja nie tylko 
mie wali się w gruzy. nie robi zamachu na konstytu- 
cję, ale rośnie w siłę i potęgę. z którą liczy się cały 
świat, 

PE ZE 


Watykan wobec Hiszpanii. 


Według wiadomości, otrzymanych z Rzymu, pa 
pież oświadczył podczas audieneji udzielonej pryma- 
sowi Hiszpanji, arcybiskupowi toledańskiemu, kar- 
dynałowi Seguray Saenz, że Watykan nie może 
wejść w stosunki z obecnym rządem, dopóki nie bę- 
dą ukarani przykładnie sprawcy szkód, wyrządzo- 
nych kłasztorom i kościołom w Hiszpanjji, 

Watykan jest zdamia, że wznowienie stosunków 
może nastąpić dopiero po ukaraniu winnych. 

Ojciec św. nie zgodzi się również na mianowanie 
przy stolicy Apostolskiej ambasadora Rzeczypospo- 
litej hiszpańskiej. 

as a 


pożytków wewnętrznych na cały naród spływają- 
cych państwa stanem". 

Bezimienny autor książki „O poddanych pol- 
skich (1788) pisze: 

„Ja nie wiem, dlaczego szlachcie polski, 
który drży na wspomnienie monarchfi, nie poczuje 
swego gorzkiego samowładztwa nad podobnym mu 
ludem, a w którego sercu równe są uczucia przy- 
krogci i rozkoszy. Nad żydami więcej u nas wzglę- 
du: prócz wolności pozwalamy im dochodzenia 
sprawiedliwości. Przychodnie ci próżniactwem się 
tylko bawią a żyją i bogacą oszukiwaniem; chłop, 
pracą swoją utrzymujący naród, bez sprawiedliwo- 
ści żyje. Pewien Francuz, będąc na Litwie, dziwił 
się, gdy widział, że „chłop ledwie z pod smagów 
ekonoma podniósłszy się, obłapiał go za nogi"... 
„Nawet i ową porą, którą przyrodzenie, zakrywające 
światło słoneczne, zostawiło gpoczynkowi, rozporzą- 
dzać się (panowie) nie pozwalają, ale na siebie je 
odbierają, bo widziałem, że biedni z narzekamiem 
do północy w lecie z pola do stodół zwlekać panom 
snopki muszą”. Ten „człowiek przy świetle słońca 
i księżyca pracujący" musi się zginać pod cięża- 
rami i dźwigać je potąd, póki pod nimi nie upadnie, 
a gdy leży na łóżku, żona za niego odrabiać musi, 
a dzieci i dom zostawić na los wszelkich nie- 
szczęść*. 

„Brak oświaty sprowadza niedbalstwo, nieudol: 
ność gospodarczą, brud mieszkań, będących ogn£ 
skami zarazy, wreszcie niemoralność, zwłaszcza krar 
dzieże. Ale panowie nie chcą oświecać chłopów. 
W pewnej wsi złożyli się na utrzymanie nanczy- 
ciela, komisarz kazał go wypędzić". 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


i praw moich uważam za Komieczną w obeaności 
osoby trzeciej. Wobec nieobecności obrońcy, nie ży- 
czo sobie składać zeznań, a co mam do powiedzenia, 
powiem na rozprawie, zarazem zrzekam się okazania 
mi aktu śledztwa i zawiadomienia mnie o zam- 
knięciu”. 

Trzecim zkolei był p. Kazimierz Bagiński, który 
przyszedł w towarzystwie swego obrońcy adw. Gra- 
lińskiego. Również i z adw. Gralińskim powtórzyło 
się to samo, co z p. Honigwillem. 

Czwarty zkolei zjawił się w gabinecie sędziego 
śledczego pos, dr Władysław Kiernik w towarzy- 
stwie obrońcy adtv. Urbanowicza. Adw. Urbanowicz 
domagał się pozostawienia go w czasie badania kli- 
enta. Sędzia Demant, podobnie jak w poprzednich 
wypadkach, wezwał adwokata do opuszczenia jego 
gabinetu. 

W związku z tem pos. dr Kiermik złożył nastę- 
pujące oświadczenie: „Dziwię się, że nio chce mnie 
pan badać przy moim obrońcy, jeż li w Brześciu 
badał mnie pan przy dziesięciu oficerach. Żądałem, 
aby obrońca był obecny, bo przebieg dotychczaso* 
wego śledztwa nie dawał mi zagwarantowania mo- 
ich praw. Nie mam nie do dodania ponad to, co 
mówiłem poprzednio”. 

Piąty kolei pos. Adam Prager uzasadniał wobec 
sędziego Demanta na podstawie przepisów kodeksu 
postępowania karnego swóje prawa do, obecności 
obrońcy w cxasie przesłuchania przez sędziego Śled- 
czego. 

-e Bzósty i ostatni z przesłuchanych byłych więż- 
niów, poseł Stanisław Dubois, wszedł do kancełarji 


„PIAST*, dnia 14 czerwca 1981 a 
rzesęe przed sądem. 
W dmiu 5 czenwica b. m sedzia śledczy Demant 
przesiuchał w swem biurze w Warszawie 6 byłyot: 
miężniów .brzeskich. 
Wezwani przybyli w towarzystwie swych obnoń- 
tów, którzy występowali w togach a to w związku 
z postanowieniem, powziętem ma specjalnej konfe- 
rencji obrońców b. uwięzionych, Na zebraniu tem 
udhwalono zabiegać o zezwolenie ma asystowanie 
podczas przesłuchania u sędziego Śledczego. 
Przesłichanie w końcowym etapie dochodzeń są- 
dowo-śletzzych polega na okazaniu każdemu z oskar 
żomych aktu śledztwa i zawiadomieniu go o ukoń- 
czeniu postępowania śledczego. 
Akta śledztwa w sprawie brzeskiej zawiarają 6 
kilkuset stnonicowych tomów. 
Pierwszy mszedł do kancelarji sędziego Jemarta 
poseł Norbert Rarlicki. Poseł Barlicki udał się na 
jrzesinchanie bez Gbrońcy swego Adwokata Baren- 
sond. Przesluchamie trwało około pół godziny. 
Następnie wszedł do sędziego Demanta pos. Lie- 
herman w towarzystwie swego obrońcy adw. Honig- 
willa. Gdy wszedł poseł Liebermam, sędzia Demant 
poprosił posła Iiebermana, aby msiagł, a do adw. 
p. Honigwitla zwrócił się z następująpemi słowami: 
-_ Pan w jakiej sprawie? 
Adwokat Hom'gwill odpowiedział, że przychodzi 
w klientem jako jego obrońca. i 
W odpowiedzi na to p. Demant oświadczył, że nie 
dopuszcza się admiokata do asystowania podczas ba- 
damia oskarżonego. 
Wówczas pos. Lieberman złożył wobec sędziego 
Demania następujące oświadczenie, które zostało z8- 
protokółowane: sędziego śledezego w towarzystwie adwokata Ben- 
„Przeżyłem tak straszne ahwile od chwili Areszto- | kla, który żądał dopuszezónia adwokata i odmówił 
wamia mnie aż do wypuszczenia mmie z wiezienia | obranie zeznań przed sędzią Demantem, zrzekłszy 
wojskowego w Brześciu, że hronę osoby mojejlsię okazania aktów Śledztwa, 


Witos „nieosiągalny“. 


Sędzia Demant wysłał wezwanie do posła Witosa | często do Tarnowa, Krakowa í t. p, sle poczta 
do stawienia rie w sądzie w Warszawie na 6 czerw-|w Bogumiłowicach, do której należą Wierzchosła” 
ca bież. roku. Wezwanie to powróciło do kancelacji | wice. znajduje się*na stacji kolejowej, gdzie Witos 
sędziego śledczego z następującą adnotacją urzędu, wsiada na pociąg. Poczmistrz w Bogumiłowicach 
pocztowego w  Wierzchosławicach: „Adresat nle-| czy chee, czy nie chce, musj go widzieć — skora 
osiągalnyć, Wedle przepisów k. k., niestawienie się| mimo tego jest dla niego Witos nieosiągalny, ma- 
osoby, pozostającej w śledztwie ij przebywającej na | czy, że jest w tem „wyższa polityka. 
wolności za kaucją, grozi konfiskata taj kaucji, (Wiadomości, dotyczące przesłuchania innych 
a w niektórych wypadkach również aresztowamiem.|więżniów brzeskich zamieścimy w nastepnym nu- 

OQ to właśnie komuś chodziło, ile, że Witos stale | merze.) 
mieszka w Wierzchosławicach, wyjeżdża wprawdzie 


nozorawa we wrześniu. 


Wedle wiadomości z kół sądowych, sędzia De- 
mant natychmiast po zakończeniu śledztwa prześle 
akta do urzędu prokuratorskiego. Akt oskarżenia 
mają przygotować wicepokuratorzy Grabowski oraz 


oskarżenia. Akt oskarżenia uprawomacnia się po 
upływie 7 dni. W tym czasie oskarżony ma prawo 
wnieść sprzeciw przeciwko aktowi oskarżenia, a g 

to nie nastąpi, akty przesłane są do sądu, gdzie 


Rause. z wyznaczona jest rozprawa główna. 
Terminów w procesie brzeskim wedle opinii do| wW związku ze zbliżającemi się ferjami niemożli- 
brze poinformowanej, nie należy się spodziewać | wem jest więc, aby rozprawa mogła się odbyć wcze- 


przed wrześniem. 

Od momentu zamknięcia śledztwa zaczynają już 
biec terminy ustawowe. A więc zgodnie z przepi- 
sami. prokurator w przeciągu dwóch tygodni od 
nzdesłapia mu aktów śledztwa, musi sporządzić akt 


Z. Z. Z. 


czyli sanacyjna kołowacizna. 


Ober-sanacyjny „Kurjer Wileński w Nr, 122 do | winna wziąć udział m przyspieszeniu przemiany fomm 
nosi: gospodarki społecznej, dokonywującej się obecnie 
Dzień 25 maja 1931 roku bęzwątpienia stanie się | w kierumku rozwoju gospodarki państwowej | samo- 
datą historyczną w dziejach polskiej klasy robotni- | rządowej i spółdzielczej”, czyli t. zw. etatyzmu. 
czej. W dniu tym bowiem powstala do życia mwa| A teraz posłuckajmy, ce o owej „ideowej deklar 
organizacja robotnicza pod nazwą Związek Związków racji" i ZZZ. piezo inny obersanacyjny ongan łódzka 
Zawodowych w Polsce, która ma wszystkie damę po | Prawda“, Na czele ZZZ. stanął b. premjer ! minl- 
Ba, SP) sta „się neta wyrazicielką interesów | ster Robót publicz. Jędrzej Moraczewski. Zapewne 
i potrzeb klasy robotniczej w Polsca. | skutkiem tego zarówno wrjentacja ideowu, jak 1 pro 

Pragnie on skupić całą klasę robotniczą w bez- | sram mawego machu zawodowego, stanowią przy: 
partyjnej organizacji zawodowej, która podejmie eię grywikę do bojowej licytacji z pozostałemi grupam: 
obrony interesów zawodowych i kulturalnych | zawodowemi. 
wszystlsich robotników bez różnicy narodowości, wy- 4 a AZ. 
znań i przekonań polit. Z drugiej strony, jak brżmi IS gp jw w zag dziko 
Eeparacja ideom A poęaważ pracą a najemna, fizyczna praca, cna też tylko ma prawa 
„jest najważniejszą częścią elkladową ustroju gospo. | z decydującego udziału w życiu gospodarczem. OA 
darczego Polski, nie może organizować się na am | Lei ideologii do ideologii dyktatury klaey robot- 
Poza państwem ani obok mięga, ami tem bardziej | jw państwie, będącem właścicielem wezelkieh 


pmzeciw państwu“. Innemi słowy ZZZ. staje na grun- F bli a trüdno brio 
e -snóldziałania v : A narzędzi produkcji jest tak blisko, rudno byłoby 
cie aktywnego waspóldziałamia m temi wszystkiemi odiarti tę ME. 


„czynnikami. Iktóre chcą wielkości i sity państwa pol- 
Kongres ZZZ. domaga sle: 


ekiego, (czyli z BeBe. bo ten przecież ma patent s R 
„1 monopol na Polskę mocarstwową). Nadto głosi 1) państwowej kontroli rad skartelizowanemi gar 
łęziami produkejł, 


Ideeowa deklaracja ZZZ., „że klasa robotnicza po- 


A COO 


Czy już odnowiłeś prenumerat 


Śniej, niż we wrześniu. 


O co zostaną oskarżeni b. więźniowie brzesty, 
dowiemy się z aktu oskarżenia — na rozprawę cze- 
ka z zaciekawieniem cała Polska i Europa. 
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Z) ustanowienia wysokiej i silnie progresywnej 
stopy procentowej, 

3) skrócenia Czasu praty do 40-tu godzin tygo 
dniowo, 

4) ustawowiego ubezpieczenia robotników 
starość. 

Mamy tutaj — biada ..Prawda"” łódzka -— począ- 
tek licytacji z programem gospodarczym socjalistów 
i to odrazu z hazardowem przebiciem. 

Podczas gdy „Kurjer Wileński“ jest za roztocze 
niem pieczy rządu nad ZZZ. „Prawda” zaklina czym. 
niki rządowe, by zachowały w stosunku do ZZZ. ści- 
sią absolutną neutralność. Czyż to nie istna wieża 
Babel owo Be-Be? v 


Ks. Czuj, 
a starościńskie auto. 


W „Ludzio Katolickim” wytacza ks. Czuj przes 
eiwko cxstaroście w Brzesku Halacińskicmu różne za- 
rzuty. W oskarżeniu tem mieści się między innemi 
takie powiedzenie: 

„Jośli się slyszy, że przejechano newem dro- 
giem auicm kilkadziesiąt tysięcy zlotych. to wł2- 
sy dębem stają na głowie”. 

Z tem autem miała się sprawa mastępująco: 

Autem sumorządowem do dyspozycji starosty od- 
danem, stąd starościńskiem zwanem, rozbijał się po 
całym powiecie podczas wyborów jak wściekły, sta- 
rosta Małaciński, agitując za jedynką i grożąc za- 
kwaterowaniem wojska w gminach i różnymi repro- 
sjami, o ile mie będą głosować na ks. Czuja, Fierac- 
kiego, Jarosza, Starzyka. 

Również ksiądz Czuj, Patolski, Flass. Nowak i in. 
agitatorzy jedynki rozbijali się temże antem stam- 
ścińskiem po powiecie, agitując zawzięcie za jedyn- 
ką, w dodatku przy końcu wyborów pod Dębnom 
uszkodzili auto, nic też dziwuogo, że zużyto tyle ben- 
zyny, zniszczono auto, tak. że musiało być sprzedane 
na licytacji za około 600 zł, a w to miejsce kupiono 
nowe, żeby znowu starosta, ora» ksiądz poseł Czuj 
mogli odbywać dłuższe wycieczki. 

Skoro księdzu Czujowi stają wlosy dębem na gło» 
wie z przerażenia. że tyle tysięcy zł. przejechano no- 
wem autem, miechże zrzeknie sią djet przynajmniej 
przez Í rok, na częściowe pakrycie kosztów zużytej 
benzyny. Autem w mowie hędacem zrohił wprawdzie 
dłuższą. wycieczkę poseł Brodacki, gdy go aresztowa- 
no w dniu 2 lutego 1950 w Olszowej i wywieziono 
do Krakowa i z powrotem przywieziono do Brzeska, 
kto jednak za ię turę powinien zapłacić, o tem mógł- 
by mowicdzieć h. starosta Hataciński. a zanpewno tak- 
że ks. Czuj. niechaj się upomną gdzie trzeha o zwrot 
kosztów za ową przymusową podróż Brodackiego 
przez kilka powiatótv oraz za pędzenie za nim po po- 
wiecie brzeskim, Wtajemniczony. 


———000——— 
dak się to Ściąga daniny 
w Polsce od chłopów a jak od 
obszarników ? 

Gmina Laskowa — pow. Limanowa, W roku 1928 
kupiłem parcele gruntu za 280.000 Mkp. od Framci- 
ezka Matrasa w Laskowej, Opłatę od: przeniesienia na 
mają, rzecz wymierzono mi w kwocie 369.600 Mkp. — 
czyli o 89.600 Mikp. więcej aniżeli wynosiła cena ku- 


na 


W roku 1926 w gmdniu zmarł dziedzic Komrad 
Zachowski, a ewoje dobra, obejmujące przeszło 800 
morgów gruntu, w tem większa połowa lasu stule- 
tniego, wraz z zabudowaniami zapisał swojemu sio- 
strzeńcowi Zygmuntowi Michałowskiemu w Laskowej. 

Szozęśliwemu spadkobiercy od ¡przeniesienia ol- 
brzymiej wartości majątku wymierzono w roku 1927 
mależytość w kwocie 48.675 zł, 66gr., gdy wartość 
całej masy spadkowej podano na kwotę 350.000 zł., 
a morgę oszacowana. po 440 zł. podczas gdy wartość 
każdego morga gruntu i lasu przenosi po 2.000 zł. 

Na dowód podaję fakt, że w roku 1927, 1928 
i 1920, p. Zygmunt Michałowski sprzedał firmie .,Pol- 
ski przemysł leśny” oraz firmie Hrabkiewicz Sten- 
clik 240 morgów lasu na wyrąb za 350.000 zł. a zaś 
Schrajherowi i Windsteinowi 10 morgów drzewostanu 
za 11.000 dolarów, czyli 1 mórg zapłacono 9.000 zł: 
czyli za drzewostan dopiero 240 morgów uzyskał 
350.000 zł, i 11.000 dolarów — a od reszty 550 mor- 
gów Skarb Państwa od tego „biedaka“ mie pobrał 
ani grosza. 

Antoni Kuchta 
w Laskowej pocz. Limamov3- 


=——0)——— 


LIKWIDACJA PRZEDSIĘBIORSTW HANDLO- 
WYCH I PRZEMYSŁOWYCH, W ciągu maja zlikwi ` 
dowano w Warszawie 74 przedsiębiorstw przemysło” 
wych, 30 przedsiębiorstw handlowych (w kwietniu 26)- 
zj z tego, że sytuacja pogarsza się w dalszym 
ciągu. 


cze! 
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Wiadomości ze Swiata. 


węgierski minister Oświaty 
a ceny książek szkolnych. 


Minister oświaty hr. Klebelsberg oświadczył 
w Izbie Panów, że jednym z najważniejszych proble- 
mów wychowawczych w obecnych czasach powojen- 
nych jest drożyzna książek szkolnych. Przeto prowa- 
dzi beenie rokowania z ministrem handlu, aby pa- 
pier dla książek szkolnych sprowadzany był po tań- 
szych ccnach aniżeli papier irnr. Minister starał się 
będzie, aby zmniejszona została również objętość ksią 
żek szkolnych. Dziś bowiem od ucznia mie wymaga 
się wiadomości cncyklopedycznych. lecz sprawnego 
myślemia i wiadomości globalnych. Z tych też po- 
modów można śmiało uszczuplić materjal pisamy. —- 
Oprócz tego minister wyda zarządzenie, aby książki 
szkolne nie tyły często zmieniane, howiem są wy- 
adki, że w rodzinie wydaje się wielkie pieniądze na 
książki dla dziecka, a po uplywie trzech a nawet dwu 
lat z książek tych nie może korzystać młedsze dzie- 
cko, które właśnie do szkoły wstępuje. 

Zarządzenie to jest rzeczywiście pochwaly gJdne. 
Taka troska ministra bylaby bardzo na czasie i u mas, 
o 


Rumuńskie Be-Be. 


Rząd pralesora Jorgi w Rumunji. który postawił 
fobie za cel zniszezcuie partji cMopskiej. osiągnął na 
razie swój cul. W wyborach do parlamentu, jakie 
ostatnio mialy miej:ec, rząd rumuński zastosował mie- 
stychany teror. Nie też dziwnego, że wybory wypa- 
diy po jeso myśli. 

Wedle dotychczas znauego wyniku wyborów do 
paramentu rumuńskiego na ogólem 387 miejsce uzy- 
skały: partje rządowe 300 mandatów, narodowa par- 
tja chlopska 20. gwupa Jerzego Bratianu 10. grupa 
Averescu 7, Węgrzy 12, socjalni demokraci 6 man- 
datów. Reszta mandatów przypada mniejszym gitt- 
pom opozycyjnym i mmiejezościom narodowym z wy- 
jątkiem Niembów, którzy przylączydi się do bloku 
rządowego. 


— DD 
Wybory municypalne 
w Hiszpanji. 

Pa rewolucji w Hiszpanji, tamtejsi monarchisci, 
sczęlednie dawni zwolennicy dyktatury, wiele jeszcze 
liczyli na wyhory maunieypalne (samorządowej. Wy- 
bory te wykazały zupelną klęskę partji monarchisty- 
omoj. Według urzędowych ogłoszeń wyniki wyborów 
Przedstawiają się następująco: | | 

Koalicja republikańsko - socjalistyczna, nzyskała 
1645 mandatów, prawica republikańska 757, monar- 
Chiści 201, radykali społeczni 301, autonomistyczna 
unia reputlikańska 461. katolicy 47, i | 354. 
Stronnictwa republikańskie uzyskały razem 823 man- 
daty, 
| ań 
Wrzenie w Hiszpanji 

i jego skutki. 


Jako następstwo rewolucji i mieudolnej gospo 
darki republikanów, w sposób katastrofalny zala- 
mał się kurs pesety hiszpańskiej. Giełdy hiszpańskie 
opanowała niebywała panika. Rząd republikański 
widzi przyczynę tego zjawiska w akcji kapitału za- 
granicznego, który rzekomo wrogo jest usposobiony 

la obecnego rządu rewolucyjnego i = sztucznie 
wywołuje spadek waluty hiszpańskiej. Wydano 
ostre zarządzenia przeciw wywożeniu obeych dewiz 
zagranicę. Wszyscy kupują dolary, franki i funty, 
chcąc pozbyć się republikańskiej pesety, której war- 
tość spada z godziny na godzinę. 

Pomiędzy rządem madryckim a rządzącą partją 
tepublikańska wybuchł poważny konflikt, który 
Prawdopodobnie zdecyduje o losie gabinetu Zamory. 

_ Paryżu spodziewają się lada dzień dymisji rządu. 

YA 


W słonecznej Italiji 
coraz ciepłej! 


W związku z wykryciem planu zamachu na ży- 
tie Mussoliniego, przybyli do Londynu tajni detek- 
tywi włoscy, którzy wykryli tu wśród kolonji wło 
skiej terorystyczną organizację, która zaprzysięgła 
tobie zgładzić za wszelką cenę Mussoliniego. 

Wywiadowcy 54 w posiadaniu nazwisk konspi- 
Tatorów, jako też materjału, z którego wynika, iż 
na wypadek nieudania się planu zastrzelonia Musso- 
liniego, spiskowey planowali wysłanie samolotu 
z Londynu, któryby obrzucił bombami siedzibę 

ussoliniego, Zamachowcy mieli golowego w każ- 
€] chwili do startu doświadczonego pilota | przy- 
Eotowane byly do wysyłki bomby. 

Wszystkie zebrane informacje przez wywiadow- 
tów wioskieh, przesłane zostały BA ręce ambasa- 

ra włoskiego w Londynie. 

walt rodzi zawsze gwałt. Kto mieczem wojuje, 
miecza, sztyletu lub bomby ginie. 
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Zyciorys 
nowego ministra skarbu. 


Na zarzut prasy nietylko opozycyjnej, ale także 
sanacyjnej łódzkiej „Prawdy™, że sędzia Piłsudski mie 
ma kwalifikacji rzeczowych i przygotowania na mini- 
stra skarbu, odpowiada „Kurjer Wileński“ skreśle- 
niem życiorysu nowego ministra, z którego wynika, 
że tenże za czasów okupacji niemieckiej był kierowni: 
kiem spółdzielni sprzedaży artykułów pierwszej po- 
trzeby. 

Karjera nowego ministra jest typową dla. naszych 
stosunków. Oto, jak podaje tenże „Kurjer Wil”; 

„Nowomianowany minister skarbu Jan Piłsud- 
ski urodził się 15 stycznia 1876 raku w Wilnie, 

Po ukończeniu szkoły średniej w Libawie zapi- 

suje się na wydział prawny uniwersytetu w Ka- 

zamiu, który ukończył w roku 1904. Po powrocie 
do Wilna poświęca się adwokaturze. Za czasów 
akupacji niemieckiej obejmuje p. Jan Piłsudski 
kierownictwo spółdzielni sprzedaży przedmiotów 
pierwszej potrzeby, następnie zaś wyjeżdża do 

Warszawy, gdzie pracuje w ministerstwie Pracy 

i Opieki Społecznej. W roku 1919 obejmuje sta- 

nowisko komisarza rządu na miasto Wilno. W tym- 

że roku zostaje zastępcą naczelnika okręgu wileń- 

skiego. W styczniu 1921 roku przechodzi do s% 

downietwa. zajmując kolejno stanowiska sędziega 


przed sądem! 


Akt oskarżenia przeciw 10 najbardziej znanym 
antyfaszystom został w tych dniach opublikowany. 
Według niego oskarżeni Ernesto Rossi, Riccardo 
Bauer, poza tem profesorowie uniwersytetu, inżynie- 
rowie i lotnik -— założyli w Medjolanie, na Sar- 
dynji i w innych miejscowościach tajną organizację 
rewolucyjną o charakterze republikańskim pod na- 
zwą „Sprawiedliwość i wolność“. 

Organizacją kierowali uchodźcy, przebywający 
w Paryżu. Przygotowywali oni gwałtowny przewrót, 
który miał doprowadzić do obalenia rządów faszy- 
stowskich. Współoskarźony lotnik Vieccoli rozrzucał 
z aeroplanu ulotki nad Rzymem — podobnie jak 
Bassanesi nad Medjolanem — z wezwaniem do re- 
wolucji. 


Spistk został wykryty wskutek przejęcia tajnej 
korespondencji ze sprzysiężonymi w Szwajcarji. 
Tylko trzech z oskarżonych zdołało uciec, a mia- 
nowicie Carlo del Re i obaj bracia Vieccoli. 

Trybunał skazał adwokata Bauera i profesora 
Rossiego po 20 lat więzienia, literata Dio Roberto 
i inż. Galace po 10 lat, pozostałych uwolnił. 

Tegoż dnia został rozstrzelany w Rzymie anar- 
chista Schirru, który planował zamach na Musso- 
liniego. 

Jedni ida na rozstrzelanie, drudzy do więzienia, 
przychodzą inni, a ponieważ jednostka nigdy z na- 


rodun nic wygra wojny, przeto coraz cieplej za- 


| czyna być dyktatorowi słonecznej Ttalji. 


——o 
Czy zatopiona sawiecka łódz 
"podwodna została odnaleziona ? 


Zainteresowanie się poszukiwaniami zatopionej go- 
wieckiej łodzi podwodnej nie slabnie. Władze sawie- 
ckie nie publikują wiadomości o przebiegu prac i po- 
że tralorom sowieckim 
udało się stwierdzić miejsco zatonięcia łodzi podwod- 
Okręty krążące w okolicy tego miejsca stale 
utrzymują telegraficzny kontakt z Lemingradem. De- 


szukiwań. Krążą pogloski, 


nej. 
pesze wymieniane są w brzmieniu szyfrowem. 


Ostatnio rozszerzane są w Ilelsingforsie (pogłoski. 
ż0 sowiecka łódź padwodna zatonęła wskutek zde- 


rzenia się z inną łodzią podwodną, którą spotkał ten 


sam los. Prace związane z wydobycim łodzi prowa- 
dame są przez sowieckie wladze morskie przy uży- 
cin wlasnych środków. 
— pe 
Bankier świata. 


Stany Zjednoczone finansują Kanadę, która qro- 
dukujo dla nich papier. Centralną Amerykę i Indje 
Zachodnie, wytwarzające cukier i hodujące banany; 
Wyspy Malajskie. brytyjskie i holenderskie. skąd o- 
trzymują gumę. Obecnie obliczono, że 14/, miljar- 
dów dolarów wypożyczono obcym krajom. Pamiętaj- 
my, że masz budżet roczny wynosi 300 miljonów do 
larów czyli 1/7 tej olbrzymiej kwoty. W maku 1900 
udział kolosa amerykańskiego w finansowamiu świa- 
ta był całkiem nikły: wyrażał się mizerną kwotą 509 
miljonów dolarów, (W r. 1908 temu bankierowi świa- 
ja zagranica winna była 845 miljonów dolarów. Złota 
U. 8. A. posiada za 4.580 miljonów dolarów. Najbo- 
gatszym w złoto krajem po St. Zj. jest Francja. p> 
siadająca tego kruszew za 2.2 miljarda dolarów, czy- 
li 1/s złota istniejącego ma świecie. Oba te państwa 
zgromadziły 60% całego zapasu złota ná kuli ziem- 
skiej, Francja zbogaciła się w ostatnich latach dzię- 
ki wytrwmałej, przysłowiowej pracowitości 1 owzczę- 
dności swej ludności; dzieki genialnym zamządzeniom 
Poincarego, który tv roku 1926 uratował Framoję od 
ruiny. Francja ma taniego i potulnego robotnika pol- 
skiego i nie Ivydaje nic na utrzymanie bezrobotnych, 
bo ich wcale mie posiada. Amglja w roku 1980 wyda- 
ła na ten kel 185 miljonów dolarów czyli 500.000 
dziennie. W roku 1929 wydano o 60 miljonów dola- 
rów mniej. 


0 
TRAGICZNE ZAŁAMANIE SIĘ MOSTU, 


W Liburne koło Rordeaux (Francja) wydarzyła 
sie straszna katastrofa. której ofiarą padło 30 osób 
w zabitych i rannych. Podczas próby obciążenia no- 
wego mostu wiszącego. 80 metrów długiego w chwili, 
gdy na nim znalazły się samochody towarowe z pia- 
skiem. zerwały się przęsła i most runął, grzebiąc pod 
sobą 30 osób. 11 z nich poniosło śmierć a 19 zostało 
ciężko pokaleczonych. 
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Katastrota kolejowa 
pod Garwolinem. 


W sobote o gady, 4 nad ranem tuż za stacją Gar- 
wolin pociąg towarowy, idący z Warszawy do Dę- 
plina, zderzył się z wypuszczone przez pomyłkę ze 
stacji Garwolin lokomotywą. Pocłąg towarowy skła- 
dał się z kilkunastu wagonów, załadowanych amu- 
nicją, węglem, maszynami rolniczemi itd. Na Sszczę- 
ście amunieja nie wybuchła. W czasie katastrofy 4 
ludzi poniosło Śmierć, sześć odniosło ciężkie rany. 
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Sądu Okręgowego a następnie sędziego Sądu Ape- 

lacyjnego w Wilnie. W tymże roku wybrany zo- 

staje p. Piłsudski poslem na Sejm Wileński z ugru 
powania demokratycznego. W roku 1928 wchodzi 
do Sejmu jako poseł BBWR. z listy państwowej. 

- We wrześniu 1930 roku mianowany wiceprokura- 
torem Sądu Najwyższego”. 

Takich opatrznościowych ludzi, eo nadają się na 
wszystkie stanowiska liczyć można w Polsce na ko- 
py, z tą różnicą, że J, Piłsudski ma fachowe wykształ 
cenie prawnicze, a dziesiątki innych tylko domowe 
wykształcenie, 
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Dyktatura wychowuje młodzież 
na wrośów religii! 


Z okazji odczytania dekretu o błogosławionym 
Taudriani, papież, nawiazując do manifestacji mło- 
dzieży faszystowskiej przeciwko Akcji Katolickiej, 
oświadczył: „Jesteśmy Świadkami smutnymi, jak 
w tych właśnie ostatnich dniach zaczyna dojrzewać 
owoce pewnego wychowania, które jest antytezą wy- 
chowania katolickiego, a nawet Świeckiego, gdyń 
stale wychowuje się młodzież w nienawiści, w nie- 
uszanowaniu bliźnich i gwałcie. Oceniliśmy wielkie 
dobrodziejstwa, wynikające z przywrócenia w szko- 
łach nauczania religijmego, ale zbyt prędko lewa 
ręka niszczy to, eo prawa uczyniła lub co udawała 
iż czyni“, Papicż dodał; Można żądać od nas na 
szego życia, ale nie milczenia. 
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Ile to bedzie kosztować? 


Przygotowany na dmie 12, 18 i 14 b. m. zjasĄ 
młodzieży ma tegoroczne święto wychowania fizycz: 
nego i przysposobienia wojskowego w rezydenojł 
p. Prezydenta Rzplitej w Spale, przewiduje przyby- 
cie 11.000 młodzieży oprócz gości i widzów. Pro- 
gram uroczystości zapowiada szereg zawodów i im- 
prez sportowych. 

| 


* Z Samborskieśo. 


W dniu Zielomych Świąt poraz pierwszy mnądadm 
liśmy święto ludowe na przedmieściu Dolna. Duża 
sala nie mogła pomieścić uczestników, którzy w po 
ważmym mastroju wysłuchali przemówienia p. Anto. 
niego Pasicklego i dr. Targowskiego. Następnie ode- 
grano artukę „Czary” i ochoczo tańczono do rana. 
Urządzeniem święta zajęli sią PP. Wojciech Rródka, 
Skroba I inni. 
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POKRZYWDZENIE KOŚCIOŁA KATOLICKIEGO 
W AMERYCE. 


Kościół katolicki w Stanach ma liczyć 20.091.508 
wiernych. Liczbę polskich katolików podają masze 
pisma na 4 miljony, czyli na piątą część. Kościół ma 
124 biskupów. Polacy dwóch; na 27.854 księży, po!- 
skich jest 1.000 zamiast 5.500; na 12.475 marafij Po- 
lacy mają 674 zamiast 2.500: na 7.387 szkół pa- 
rafjalnych. polskich jest 476 zamiast 1.600. A na 
2 i ćwierć miljona dzieci w tych szkołach Polacy 
mają 280.000 zamiast 450.000. 


BURSA INSTYTUTU OŚWIATY I KULTURY IM. 
STASZICA (ul. Filtrowa 55) przyjmuje na rok 1930/31 
kandydatki ze wsi, uczące się w szkołach zawodo- 
wych w Warszawie. Warumki przyjęcia: podanie ro- 
dziców lub opiekumów. złożone w: Instytucte Ośwła- 
ty i Kultury im. Staszica (ul. Wspólna 23 m. 12) przed 
wakacjami, Opłata osiemdziesiąt zł, miesięcznie ZA 
całkowite utrzymanie i mieszkanie. Zobowiązanie ©- 
pieki do płacenia należności. 
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„Z ruchu organizacyjnego 
Stronnictwa Cudormego. 


2. Jasieiskieso. 


ŻMIGRÓD powiat Jasło, W dniu 25 maja b. r. 
w sali Dow. Zaliezkowego w Żmigrodzie odbyło się 
zgromadzenie. Przewodniczył Antoni Bobola i Anton! 
Gryziec, sekretarzował Nawracaj. Poseł Madejczyk 
omówił obszemie sytuację gospodarczą i polityczną. 
W dyskusji przemawiali: Bobola, Pniak, Nawracaj — 
poczem uchwalono rezolucje: Żądamie ratunku dla 
wsi w obecnej medzy., niebywałej. w jakiej się wieś 
znalazła pod rządami samacji. Hołd więźnior: brze- 
skim. Protest przeciw zamierzonemu wprowadzeni 
gmin zbiorowych na teren Małopolski 1 zamysłom 
wprowadzenia niepodzielności gruntów. Uchwalono 
wotum zaufania dla Klubu Ludowego — jakrteż dla 
posła okręgu Madejczyka. Odśpiewaniem „Roty“ za- 
kkończono to podniosłe zgromadzenie. Z postanowie- 
niem organizowania kół ludowych po wsiach. roze- 
szli się licznie zebrami ziemi Żmigrodzkiej. 

Obecny. 


* w * 
e 
Z Siedleckiego. 

W okręgu wyborczym siedleckim, gdzie unie- 
ważniono listę Nr. 7 z czołową kandydaturą b. po- 
sla „Wyzwolenia“ Dr Gralińskiego, praca organi- 
zacyjna jest prowadzona w całej pełni, a nastrój 
pgółu wykazuje wielkie zrozumienie znaczenia po- 
łączonego Stronnietwa Ludowego, pod którego 
sztandary garnie się cała wieś, czego są wyrazem 
pdbyte już trzy zjazdy powiatowe, na których refe- 
raty polityczne wygłosił b. poseł Dr Z. Graliński. 

* 


Dnia 10 maja odbył się zjazd powiatowy w Wę- 
growie, 14 maja — w Sokołowie, a 17-go maja 
w Siedlcach, na których zgromadzili się wszyscy 
wybitni działacze ludowi. Poza szezegółowo oma- 
wianemi sprawami politycznemi i gospodarczemi 
poruszano z wielkiem zrozumieniem konieczność 
posiadania silnej własnej organizacji i obrano Za- 
rządy Powiatowe. 

W szczególności Zjazd w Siedlcach w liezbie 
zgórą 200 osób, reprezentujących wszystkie gminy 
powiatu i wszystkie dotąd odrębne ugrupowania 
ludowe — które na tym terenie oddawna wspólnie 
prowadzą akcję polityczną, był potężną manife- 
stacją zakończenia oddzielnego bytowania trzech 
Stronnictw Ludowych. Zjazdowi przewodniczył p. 
Wincenty Żelazowski. 

Nadmienić należy, iż okręg wyborczy Siedlce — 
Sokołów — Węgrów dał w r. 1928 na rzecz listy 
Wyzwolenia 24.000 głosów, Piasta — 14.000 głosów. 
Wpływy ludowe na tym terenie były bardzo moc- 
ne, najlepszym tego dowodem jest, że przy unie- 
ważnienu listy Centrolewu i różnych „cudów“ ofi- 
cjalnie ustałono ilość unieważnionych głosów 
na 15.000. 

e 

W dniu 19 kwietnia b. r. odbył się zjazd powia- 
towy Stron. Ludowego w Gostyninie. Na zjazd 
przybyło 250 działaczy. obadom mrzewodniczył P. 
Andrzej Czapski, Wybramo Zarząd. 

Zebranie zakończono wśród okrzyków ma cześć 
Stronnictwa Ludowego i Rzeczypospolitej Polskiej. 


Prezydjum Zarządu Okręgowego Stronnictwa 
Ludowego w Krakowie zawiadamia, iż p. Żaka zę 
Lwowa nie upoważniło do żadnej pracy politycznej 
w którymkolwiek z powiatów. 


Wieści z Rudek. 
Tyfus sanacyjny. 


Sanacja w naszym powiecie wprawdzie już dawno 
choruje.ma kołowacizmę, ale ostatnio dowiedziawszy 


się, że Iudowcy urządzają zebranie powiatowe w dniu | 


26 bm., raptem zachorowała na tyfus, cholerę. szkar- 
latynę i Bóg wie jaką chorobę. Tutejszy starosta p. 
Wałecki recte Komypka tak się przestraszył, że Ta- 
ptem pochorował i wydał zarządzenie zakazujące 


„PIAST“, dnia 14 czerwca 1981 r. 


tą 24 maja więc w same Zielone Święta i podpisane 
przez starostę Wałlęckiego a mimo to 26 odbył się 
zjazd O. T. R., dla którego zarazy nie było. mimo, 
że w dniu zjazdu odbywał się targ wielki: więc tam 
grożby zarażenia się nie było, ale zebranie w lokalu 
zamkniętym groziło sanacji tyfusem. 

Trzeba było widzieć te masy chłopskie zgrzyta- 
jące zębami na to, co się działo bo naprawdę nieco- 
dzienny, był to widok i tysiące łudzi, którzy na zjazd 
przyjechali, długo to sobie zapamiętają, co widzieli na 
własne oczy. Gdzie okiem rzutono tam białe czapki 
angielskiej policji. która bardzo energicznie pilnowa- 
ła, aby nawet dwóch chłopów nie zeszło się razem. 
Jednak ludność zapełniła chodniki i drogi prowadzące 
do sali Sokoła. i przyglądała się jak to za posłem 
p. Pawłowskim i naszym b. posłem p. Pasickim po- 
leja krok w krok po mieście chodziła i nie do- 
puszczała nikogo do skomunikowania się nawet 
z nimi, 

A jak starosta musiał się bać posła. niech świad- 
czy fakt. że dwu komendantów P. P. z najeżonemi 
bagnetami odprowadziło Pawłowskiego aż do pocią- 
a 

Ludowiec 


Precz z karczma! 


Obywatelski wiec przeciw alkoholowy odbył się 
w niedzielę dnia 24 maja 1931 r. w Kobylanach 
koło Zabierzowa (pow. krakowski). Na prośbę gmi- 
ny Kobylany zjechali z Krakowa z ramienia Sekcji 
Przeciwalkoholowej Ligi Zdrowia. pp. prezes J. 
Cieplik z prelegentem Stanisławem Górkiewiczem. 
W sali miejscowej szkoły, szczelnie wypełnionej, 
wygłosił prelegent wykład na temat „Bóg, państwo, 
rodzina, a alkohol“. Wykładem tym prelegent tak 
ujął i przekonał słuchaczy, że po bardzo ożywionej 
dyskusji wybrano Komitet plebiseytowy pod prze- 
wodnictwem p. Feliksa Bzukały, prezesa miejsco- 
wej straży ogniowej, pełnego zawsze inicjatywy 
i energji, dla przeprowadzenia we wsi, wspólnie 
z Radą gminną, powszechnego głosowania (plebi- 
scytu) przeciw karczmie. 

Ruch przeciwaikoholuwy idzie dziś jak huragan 
po wsiach — bo ludność przeziera, że nie szynki 
stanowią chiubę wsi j ozdobę; nie ilość szynków 
i koncesyj jest wykładnikiem zdrowia i bogactwa 
— przeziera, że na jego zdrowie, kieszeń i szezę- 
ście życiowe jakaś siła się sprzysięgła. która wy- 
zyskuje słaba strone ludzką pokusą szynku. Lud 
sam musi się bronić i swe dzieci przed niszceze- 
niem, przed odbieraniem mu rozumu, wypaczania 
charakteru. Musi stwarzać samoobronę. Musi gło- 
śno wywoływać hasło: precz z alkoholem, precz 
ze zastawianiem sideł na lekkomyślność naszą 
i młodzieży — precz ze załatwianiem interesów 
przy szklance i kubku, w szynku. Usunięcie szynku 
na wsi będzie dobrodziejstwem dla przyszłych po- 
koleń. Warto o to staczać walki i siły poświęcać. 

Możliwem jest i nie trudnem, jeśli wszyscy zje- 
dnoczą się w tej sprawie razem: jeśli rady gminne 
i wójcia nie dadzą się powodować przez szynkarzy. 
O pomoc się zwrócić trzeba do Sekeji Przeciwalko- 
holowej Ligi Zdrowia w Krakowie, ulica Czarno- 
wiejska 1 — tam udzielą informacji i pokieruja. 

Wyrazić należy nadzieję, że ruch. plebiscytowy, 
zapoczątkowany w Kobylanach, rozszerzy się na in- 
ne wsi okoliczne i powiat krakowski. 


pan kierownik (Ciccieręśa. 


Pocztę do gminy Nagoszyn przynosi z Zassowa 
poczciwa Hanusia, dobra, prostoduszna. troche nie- 
dorozwimięta na umyśle dziewczyna. Przed wybora- 
mi spotkała się z pewnym robotnikiem, który się 
jej zapytał na jaki numer hędzie głosować. 

Odpswiedziała, że wprawdzie słyszała, 

m.) 0,  . L , ale będzie głosować na 
jedymkę. bo kto głosuje na siódemkę ten komunista. 

Tak jej powiedział pam poczmistrz. 

W takim razie cała twoja rodzina i cała wieś 
same bolszewiki, ho my tu wszyscy głosować hę- 
dziemy ma siódemkę, oświadczył ów robotnik. 

Trafita ta uwaga Hanusi do serca. bo również 
oddała głos na. siódemkę. 

Dowiedział się o tem poczmistrz | kierownik 
szkoły Ciecieręga i w te pędy zrobił doniesienie 
na owego robotnika da nolieji że tenże głosi. 


Spełniwszy swój „obywatelski“ showiązek pan 
kierownik modzielił się radosną mowina z dziećmi 
szkolnemi. że N. N. obraził marszałka Piłsudskiego, 


z powodu epidemji, wszelkich nawet poufnych zebrań. |że dostanie 4 lata. więzienia. 
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Sąd stwierdził zupełną bezpodstawmość doniesienia 
i owego robotnika uwolnił od winy i kary. 

Teraz kolej na pana Ciecieręgę. — Wiadomo, że 
p. Ciecieręga. podobnie jak jego koledzy kocha p. 
Marszałka i jego kasztankę, ale największa milość 
mie usprawiedliwia oszczerczych doniesień na oby- 
wateli. Za oszczerstwo trzeba bedzie odpowiedzieć 
przed sądem panie Ciecieręga! 

Obywatel. 

Wainy Zjazd „Znicza“ w Tarnowie. 
*"W dniu 28-go czerwca b. roku odbędzie się 
w Tarnowie II. Walny Zjazd Związku Młodzieży 
Wiejskiej „Znicz — na którym oprócz spraw 
organizacyjno-ideowych — szereg Kół zaprodukuje 
inscenizacje i śpiewy, a w czasie wieczornicy tańce 
ludowe. Zjazd zapowiada się bardzo liczny i intere- 
sujący. Bliższe szczegóły podane zostaną w „Zniezu“ 
Nr. 8. — Kraków, ul. Gołębia 2, gdzie też wysyła 
się zaproszenia. 


"KRONIKA 


Czerwiec 


MOE o E rozpoz je 
słońca 
| Dni testa rzymsko-katolieki |-wzzpód Zachód 
c godz. mia | godz, min. 


14 N. | Bazylego B. 3 40 8 
15 P. | Wita i Modesta 8 40 8 
16 W.| Benoma B. 3 40.] 8 
1? S. | Adolfa B. 3 40 8 
18 C. | Marka 3 40 8 
19 P. | Gerwazego i Protazego 3 40 8 
20 5. | Sylwerjusza 3 40 8 
2i M. | Alojzego Gonzagi 3 40 8 
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Do dzisiejszego numeru „Piasta“ dołączamy dla 
wszystkich naszych Czyteiników czeki, celem prze- 
słania należytości na portret Prezesa Witosa. — 
Cena portretu z przesyłką pocztową wynosi 60 
groszy. 

JAK ZACHOWAĆ SIŁY FIZYCZNE I DUCHO- 
WE? Odpowiedź i wyjaśnienie na to tak ważne py- 
tamie możecie otrzymać łącznie z próbną paczka 
„Fregalinu” Dra med. H. Schulze bezpłatnie j bez 
zobowiązania. Prosimy zwrócić uwagę na ogłoszenie. 
znajdujące się w tym samym numerze pisma. Na- 
leży je dokładnie przeczytać i jeszcze dziś rapisaż 
do Dra med. H. Schulze, Berlin — Charlottenburg 2. 

——000—— 

DOSTAŁ CIĘGI W czasie wiecu protestacyjne- 
go ma umiwersytecie wileńskim przeciwko podwyżce 
opłat w wyższych zakładach naukowych, na salę prze 
dostał się tajny ajent policyjny, legitymując się legi- 
tymacją studencką. Wyrzucono go z zebrania i do- 
tkliwie pobito. 

PIĘCIOLECIE, W ubiegły poniedziałek minęło 
5 lat prezydentury prof. Mościckiego. — Prezydent 
w Polsce wybierany jest na lat 7. 

W WARSZAWIE zostały zamknięte wszystkie ki- 
na na czas nieograniczony z powodu nieuwzględnie- 
nia przez magistrat żądań właścicieli kin, by obni- 
żył podatek od biletów, 

W ŁODZI doszło do poważnych demonstracyi 
bezrobotnych. Wybito kilkanaście szyh w oknach 
sklepów. Policja rozpędziła. demonstrantów. 

ZATARG ROBOTNIKÓW Z PRZEMYSŁOWCA- 
MI w Bielsku został zlikwidowany, gdyż przemy- 
słowcy zgodzili się nie redukować zarobków. 

W KNUROWIE (na Śląsku) w przystępie szału 
robotnik Skorupa zarąbał siekierą żonę. pięć swoich 
córek i symka, poczem Tozpłatał sobie pierś siekiera, 
Furjata, jak również dwie jego córeczki. dajaca oma- 
ki życia, przewieziono do szpitala, w stanie bardzo 
ciężkim. 

KATASTROFALNE BURZE GRADOWE I ULE- 
WY przeciągneły ponad niektóremi okolicami w wa: 
jewództwie Iwowskiem, łódzkiem, wileńskim i na Ślą”. 
5 wyrządzając wielkie szkody w polach i ogro 
lach. 

WE WSI KOBYLE WIELKIE. w powiecie Ra- 
domskim, spaliło się 19 domów mieszkalnych, 18 
obór, 14 stodół i 17 szop. Pożar powstał od pioruna: 
Straty olbrzymie, 

NA LINJI KOLEJOWEJ Zgierz— Kutno. pociąg 
najechał na śpiącego między szynami tom pasterza 
St. Woźniaka. Poszarpanego chłopca. dającego ozna- 
ki życia, przewieziomo do szpitala, gdzie zmarł. | 

W KORABNIKACH pod Krakowem 18-letni Lem 
Czopek pobił ciężko 14-letniego Marjana Kobucha: 
którego w beznadziejnym :*anie przewieziono do 527! 
tala w Krakowie. - 

W CZARNYM DUNAJCU w jednej z restauracy! 
Józef Gruńka. pchnął nożem w piers niejakiego Józefa 
Tokarskiego, który po paru minutach wyzionął du 


Ciekawe jest to, że zarządzenie zostało wydane z da-! 


Nie odnowiłeś prenumeraty „Piasta“! Źle służysz sprawie ludowej! 


Nie spełniły się błogie marzenia pana Ciecie-ręgi. | cha.. Zabójcę aresztowano. 


_ Nr. 24. 


W ŁODYGOWICACH (pow. Żywiec) piorun ude- 
tzył w stodole Ottona Klobusa. Spłoneło 158 centna- 
rów słomy i 8 wagonów zboża. 

W SŁOTOWEJ (pow. Żywiec) piorun spalił dom 
Katarzyny Wnmękowej. 

W ZWIĄZKOWIE (pow. Sambor) piorun uderzył 
w dom Maksyma Kiszki. Od pioruna poniósł śmierć 
Maksym Kiszka, jego sym 17-letni Adam i 13-letni 
Stefan, 

W KOSTUCHOWIE (Górny Śląsk) wskutek zała- 
mania sig Ściany węglowej na kopalni ..Boer* zginął 
górnik Piotr Pietyrek. Niema prawie dnia bez śmier- 
telfągo wypadku w górnictwie. 

SĄD OKRĘGOWY W NOWOGRÓDKU skazał re- 
jenta Danowskiego na 2 lata więzienia i 500 zł. grzy- 
wny za nadużycia. Danowski należał do wybitnych 
działaczy Be-Be. 

KOŁO KOROPCA (pow. Buczacz) trzech zama- 
skowanych bandytów mapadło na listonosza, które- 
mu zrabowali 6.000 zł. 

WIELKI PROCES SZPIEGOWSKI. Sąd Okręg, 
w Grodnie rozpatruje obecnie olbrzymią sprawę szpie- 
gawską. Na ławie oskarżonych zasiadlo 12 ludzi pod 
zarzutem szpiegowstwa na rzecz Litwy. 

BROSZURA WĘGIERSKA 0 FOMORZU. Na 
półkach księgarskich w Budapeszcie ukazała się bro- 
szwaąa Jana Tomczahylego. p. t. „Gdańsk i korytarz 
gdański”, który w sposób przychylny dla Polski oma- 
wia problem Pomorza polskiego. 

ZAWIESZENIE ZWIĄZKU, Starcsta grodzki w 
Warszawie ziewiesił działalność stowarzyszenia pod 
mazwą „Centralny Związek Właścicieli Autobusów 
Rzeczypospolitej” z siedzibą w Warszawie.. Jedno- 
bześnie starosta wystąpił do komisarza rządu o zam- 
kniecie tego Związku. 

OFIARY NA POWODZIAN. Do dnia 1 czerwca 
bieżącego roku "zplynęło do Komitetu pomocy dla 
powodzian witeńskich i nowogródzkich z ofiar 162.731 
złotych. 

WE LWOWIE zamaskowany bandyta napadł na 
taduktora tramwajowego w godzinach wieczornych 
i oddał do niego dwa strzały z rówolweru, Strzały 
Ra szczęście chybiły. Po nieudałym napadzie, bam- 
dyta zbiegł nicschwytany. 

W SANDOMIERZU dokonano Otwarcia lotniska 
tywiinego. Nowo lotnisko polączy Kraków z Sando- 
micrzem drosa mowictrzną, wsrmoszącą blisko 140 
km. Drogę tę w samolocie bedzie można przebyć 
iw iprzeciasu jednej godziny. 

- WIASTECZKO TURZYSK w powiecie kowelskim 
Ro pastwą, pożaru. Spaliło się 95 domów 4 55 sto- 
ót. 


W WOŁOSKOWCACH (powiat Zdołbunów) pło- 
Mimi strawił 21 domów i 30 stodół. 

W PRZYDONICY, pow. Nowy Sącz. w czasie bój- 

I parohek Izydor Pancerz rozpłatał głowę siekierą 
Wład ysiawowi Sałowskiemu, a brata jego ciężko zma- 
Sakrywał, Rannvch w stanie beznadziejnym przewie- 
Zino do szpitala. Sprawcę zbrodni aresztowano. 

W ZIELONCE pod Warszawa rzuciła się pod po- 
Ciąg, ponosząc śmierć. niejaka Miślewiczowa. SamI- 
bójstywo popełnila na skutek przychwycenia jej przez 
Mężą na gorącym uczymku zdrady małżeńskiej. | 

W POSADOWEJ pow. Grybów, w czasie ścinania 
Tzewa w lesie, upadający pień, zmiażdrżył chłep- 

ca 13lotniego Wiktora Drrojaka. Biedny chłopczyna 
pómióst śmierć ma miejseu. 

W GDYNI został skazany na 14 dni aresztu hez 
Zamiany na grzywnę kapitan niemieckiego statku 
„Blhe* za pogardliwe mwagi o władzach państwo- 
wych polskich. 

W KRAKOWIE zmarł nestor lekarzy polskich 
dr. Adam Kwaśnicki w wieku 92 lat życia, Zmarły 
był członkiem Akademji Umiejętności i doktorem ha- 
Uoroyym Uniwersytetu lwowskiego. 

KATASTROFA AUTOBUSOWA. Autobus, jadący 
% Ostrowa Wielkopolskiego chcąc wyminąć wóz 
Wpadł do rowu i uległ rozbiciu. Samochodem jechało 
16 osób, 5 z nich odniosł> ciężkie rany, pozostali zaś 
Pasażerowie ulegli lżejszym obrażeniom. 

ZAJŚCIE W FABRYCE. W fabryce Rychtera 
IY Lodzi, która jest w stanie mpadłości syndyk przy- 
lął wydalonego 1 zaskarżonego d> sądu przez poprze- 

zawad fabryki inż, Lamkhalca, przeciwko czemu 
Zaprotestowali robotnicy i przemocą usunęli inżynie- 
Ta z terenu fabryki. W krótce na murach fabryki u- 
Mieszezon» komunikat, że fabryka została zamknięta 

czas nieograniczony. 

WSTRZĄSAJĄCA TRAGEDJA rozegrała sie w 
©żznaniu, mianowicie 62-letni Ćwikliński oraz 54-le- 
mią jego żona popeinili wspólnie samobójstwo przez 
tatrucie się gazem świetlnym. Powodem strasznego 


Czynu było to, że Ćwikluiski miał być oddany do 


starców. Małżonkowie nie mogli przeżyć Toz- 
Stania się. 


Teas ———ro zywy T E ZOO WERON 
OO a 
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W PROKOCIMIU pod Krakowem dokonano wła- 
mania do urzędu pocztowego. Spłoszeni sprawcy zbie- 
gli, W związku z tem aresztowano dwóch osobników 
podejrzanych o dokonanie włamania. 

POD TERESPOŁEM pociąg towarowy uległ kata- 
strofie, wykoleiło się 10 wagonów. Trzech kolejarzy 
zostało ciężko rannych. 

BIAŁE LASKI DLA NIEWIDOMYCH zaprowa 
dzono w Warszawie na wzór zagranicy. Wszelkie po- 
jazdy ma widok białej laski będą zmuszone zatrzy- 
mać się, dopóki niewidomy nie przejdzie przez ulicę. 

NACZELNIK STRAŻY SEJMOWEJ Karbowski, 
otruł się w hotelu sejmowym w Warszawie. Karbow- 


Iski był oficerem rezerwy. Obowiązki swoje pelnit od 


początku obecnej kadencji sejmowej. 

RABA NIŻNA ZOSTAŁA NAWIEDZONĄ KLĘ- 
KĄ GRADOBICIA, Szczególnie ucierpiały pola Moż- 
dźżeniówki, gdzie grad wielkości orzecha zniszczył 
doszczętnie wszystkie zasiewy i warzywa. 

KOŁO WSI TOKARY w pow. konińskim. do prze- 
jeżdżającego patrolu policyjnego, bandyci ukryci 
w lesie, oddali kilka strzalów. Od strzałów zginął 
posterunkowy Widelski. 

W ROGOŻŹNIE pow. Łańcut, na wesele ze wsi 
Bialobrzegi, parobcy ze wsi Kosiny zrobili zasadzkę. 
a gdy nadszedł orszak weselny rzucili granat ręczny. 
Granat eksplodował. 14 osób została rannych. 

W KAŁUSZU wybuchł strajk w kopalni .„Tespy". 
Zastrajkowało T22 robotników, którzy domagają się 
wstrzymania redukcji i przyjęcia do pracy robotni- 
ków już zredukowanych w liczbie 240. 

W BACHMANOWICACH pow. Turka. Iwan Ku- 
dryk zabił kamieniami Trochima Cudyka, Tło zabój- 
stwa, porachunki osobiste 

W POWIECIE GORLICKIM grasuje nieuchwytna 
szajka złodziejska. która dokonała włamania do skle- 
pu Waismanowej w Zdyni zabierając towaru ze skle- 
pu za trzy tysiące zł, następnie dnia 22 maja ta 
sama szajką włamała się do piwnicy w szynku Fry- 
mety Wallach w Siarach zabierając srirytusu i wó- 
dek za 800 złotych, wreszcie dnia 25 maja usiłowano 
włamać się do sklepu Franciszka Martyki w Sękowej, 
gdzie wybito okno i usiłowano wyłamać kraty. Nad- 
jeżdżające fnnmanki na targ, spłoszyły złodziei. 

M. Ka. 

W TARTAKU GELLERA W GORLICACH, ochra- 
aiacz od cyprkułarki obciął rękę robotnikowi Halu- 
chowi Piotrowi z Siar, W tymże tartaku zabił ten sam 
ochraniacz robotnika Mazura z Siar. rozcinając mu 
glowę na pół. przyczyną wypadku jest źle przymo- 
cowany ochraniacz, który zamiast być zmontowany, 
śrubami, jest przywiązany drutem. 

. M. Ka. 

ZJAZD ZWIĄZKU HALLERCZYKÓW W ŻYW- 
CU. W niedzielę dnia 21 czerwca odbędzie się w sali 
Magistratu m. Żywca Powiatowy Zjazd Związku Hal- 
lerczyków, na który przybędzie pułk. Dr, I. Modelski 
z Warszawy, b. adjutant gen. Józefa Hallera, inż. 
Gromczakiewicz, prezes Krakowskiej Chorągwi Związ- 
ku Hallenczyków z Krakowa. W zjeździe winni wziąć 
udział wszyscy b. żołnierze z następujących forma- 
cyj: IL Brygada Karpacka, II. Korpus. Armja Pol- 
ska we Francji, Oddziały 7 Ameryki, Armja Polska 
we Włoszech. V Dywizja Syberyjska. Oddział Mur- 
maúski. IV. Dywizja Żeligowskiego i armja ooliotni- 
cza 1920 roku. 

Poczatek zjazdu o godz. 9-tej rano. W progra- 
mie przewidziane jest również dekorowanie „mie- 
czami Hallerowskiemi". 

OKRĘGOWA PLACÓWKA Związku Hallerczy- 
ków (Bielsko Blichowa 40) wzywa wszystkich b. hot- 
nierzy z formacyj: T. Brygada Rarpacka- I. Konpu. 
Armja Pol. we Francji, we Włoszech i w Amsryce, 
w. Dywizja Syberyjska. Oddział Murmański, IV. Dy- 
wizja Żeligowskiego i Armja Ochotnicza z r. 1920. 
do niezwłocznego zarcjestrowania się w Sdkretarja- 
cie placówki. 

Zgłoszenia mogą hyć owobiste, bądź też pi- 
semne. È : 

Teren działalności placówki Okręgowej rozciąga 
sie na powiaty: Cieszyn, Biała. Bielsko. Żywiec, Wa- 
dowice, Maków. 


Do naszych Korespondentów I 


Zwracamy się z prośbą do naszych Korespon- 
dentów powiatowych, by korespondencje z powia- 
tów przesyłał nan tak, hyśmy takowe otrzymywali 


|najdalej w dnie poniedziałkowe. Wiadomości po- 


wiatowe należy podawać w skróceniu, pisane na 
jednej stronie papieru. 
W ubiegłym tygodniu nie otrzymaliśmy korcs- 


ropczyckieg, nowosądeckiego, chrzanowskiego : no- 


[wota rskiego. 


„ 9 grosze 


Prosimy Szanownych Korespondentów z powia- 
tów o punktualne przesyłanie nam korespondencji. 


REDAKCJA. 

m 
Do naszych Czyteiników! 
Przypominamy naszym Czytelnikom, którzy 


mają prenumeratę zapłacona tylko na półrocze, 
by zechcieli jak najprędzej odnowić przedpłatę na 
III kwartał względnie na II półrocze. Punktualne 
płacenie prenumeraty ułatwia nam niezmiernie 
„pracę administracyjną. a przytem Czytelnicy nie na- 
„rażają się na przerwę w przesylce „Piasta“, i uni- 
kają przez to zbędnych reklamacji i korespondencji. 
| Dlatego jeszcze raz apelujemy do naszych Czy- 
telników, by chcieli dołaczonemi czekami odnowić 
prenuneraię przed 1 lipca b. r. 

Również zwracamy się do naszych Czytelników 
z prośbą, by przeczytanych numerów nie niszczyli, 
jlecz dawali sąsiadom do przeczytania i by w ten 
sposób przyczyniali się do rozszerzania „Piasta“ 
i jednania nowych Czytelników. 

Wielu jest biednych na wsi, łaknacych ezyta- 
nia „Piasta“ — kogo więc na to stać, powinien 
tym zapłacić prenumeratę bodaj w okresie dla 
biednych ciężkim, jakim jest przednówek. Uczy- 
niło to już kilkudziesięciu naszych Światłych lu- 
dowców, spodziewamy się, że jeszcze kilkuset póf- 
dzie w ich ślady i zaskarbi sobie wdzięczność 
i biedniejszych i stronnictwa. 

s ADMINISTRACJA. 


E O E 


CENY KONI 
motowane na targowicy końskiej dnia 2-go czerwca 
1931 r. w Krakowie, 

Konie pojazdowe lekkie 850—650 zł, konie ro 
bocze lekkie 250—550 zł, konie rzeżne 40—150 zł. 
Spędzono razem 161 sztuk koni. 

CENY BYDŁA I NIEROGACIZNY 
notowane na centralnej targowicy miejsktej Anta 
5-go czerwca 1931 r. w Krakowie, 

Buhaje za 1 ke. 0.58—1.20 zł. woły za 1 kg. 
0.83-—1.22 zł., krowy za 1 kg. 0.42—1.15 zł., jałówki 
za 1 kg. 0.68—1.19 zł., cielęta za 1 kg. 0.81—1.30 zł., 
mierogacizna za 1 kg. żywej wagi 9.95—1.30 zł. mle- 
rogacizma za 1 kg. bitej wagi 1.45—1.75 zł. 

CENY SKÓR: 
Skóry wołowe za 1 kg. 1.20 zł. skóry krowie rm 
1 kg. 1.05zł., skóry jałowicze za 1 kg. 1.20., skóry 
cielęce sztuka 5—7 zł. 
CENY ŁOJU: 

Łój nerkowmy za 1 kg. 1—1.410 zł, łój I KI. za 
1 kg. 0.50—0.60 zł., łój IT. kl. za 1 kg. 0.30._0.40 zł. 

Przebieg handlowy: spęd i popyt Średni. Geny 
bez zmian. 


Odpowiedz! Redakcji. 


W. P. Marcin Waś: Wojciechowi L. wysyłamy 
gazetę, gdyż prenumeratę zapłacił za cały rok. Grati- 
sowych Nr. nie wysyłamy mikomu, — W. P. Bole- 
sław Rybczyk: Szkół takich miema. Chege kształcić 
się na vecera, trzeba praktykować w dmikarni. Na 
praktykę chłopców nie przyjmują obecnie, gdyż 
wł zawodzie drukarskim, jak zresztą i w innych, pa- 
muje bezrobocie. — „Nr. 42%: Trudno byłoby nam 
zibadać tę sprawę. Radzimy napisać do Wojewóde- 
kiej Komisji odwoławczej, powinni dać odpowiedź. — 
W. P. Juljan Pańczak: Gmina Horysławiice jest w po 
wiecie Mościska. Mamy tam kilku dzielnycłi lmdow- 
ciw, któmy w czasach wyborów dzielnie pracowałt 
| za naszą listą. — W. P. Wojciech Lubas: Korespon- 
demcja Pama z dmia 8 kwietnia b. r. p. t. „Radość 
życia w naszej osadzie“ — jest przeznaczona do 
fmuku. — „Samek“: Notatki pism warszawskich o 
amnestji okazały się niezgodne z prawdą — W. P. 
Bolesław Kulis, Wojsiawice: Rozwiązanie zagadki 
należało przesłać pod adresem firmy. Zdaje się, że 
firmie tej chodziło o zebranie adresów, by potem 
lwysi adresatom próbki swych towarów. -— W, P, 
Andrzej Góra, Biała Wyżna: Robotników zajętych 
przy budowie budynku, należało ubezpieczyć w Ka- 
sie Chorych. Takie są przepisy. — W. P. Jan Kula, 
Grodzisko: Zbiorowego statutu sądów polubownych 
niema opracowamego. O statuty organizacyjne pro 


+ 


‘pondencji z powiatów: bialskiego, makowskiego,' simy zwrócić się wprost do Naczelnego Komitety 


Wykonawczego, Warszawa. Nowy Świat 49. — Co 
do ustawy antyalkoholowej. to z chwilą wejścia jej 
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rw życie (ma to być już od dnia 1 lipca b. r.) damy | 
dokładne wyjaśnienia w artykule. Cześć! — W. P. 
Jakób Kasiarz: Ostateczny termin rejestracji inwa- 
liodów wojennych upłynął w dniu 31 grudnia 1930 r. 
Kto do tego czasu się nie zarejestrował, ten obecnie 
nie może się zarejestrować. W liście bandzo ciekawe 
wiadomości co do tego wójta, co brał łapówkę od 
kandydata. Nie można z tego robić użytku, gdyż na- 
razilibyśmy się na proces sądowy. A czy znałeżliby 
się świadkowie na przeprowadzenie dowodu praw- 
dy? — W. P. Józet Kania: Ostrzegamy przed tą in- 
stytują kredytową. Pobieranie pnzeż nią 1% rocznie 
od sta (jak piszą w rozsyłanych masowo odezwach) 
jest zwykłym humbugiem. Co do pieniędzy w kasach 
sierocych, to radzimy zapytać się w sądzie w Brzost- 
ku, gdyż każda Kasa sieroca inaczej przelicza te 
depozyty, zależnie od tego, gdzie te pieniądze byty 
lokowane. Naprzykład Kasa sieroca w Krakowie 
przeliczyła pieniądze sieroce na 16%. — W. P. Wta- 
dysław Kluz, W. P. Ludwik Stopyra, W. P. Maciej 
Łukaszczyk, W. P. Bogumiła Neymanowa, W. P. Ma- 
rja Kleszczyńska, W. P. Wojciech Kudły, W. P. Jan 
Sikora: Odpowiedzi listowne wysłaliśmy w dniu 6 
dzerwca b. T. 
= 0 


„PIAST“, dnia 14 czerwca 1931 r 


HUMOR I SATYRA 


—0 = 

— Co kraj to obyczaj, kochany kolegą! U nas, 
w Chinach, kiedy mandaryn dużo umie, dostaje 
złoty guzik, w Polsce zaś, kto guzik umis, zostaje 
mandarynem, 

NIEZWYKŁE ŻYCZENIE. 

— Chciałbym jaką filiżankę z napisem: „moj uko- 
chanej teściowej”. 

-— Bardzo mi przykro łaskawy panie. ale filiża- 
nek z takiemi napisami wogle niema w handlu! 

* 


REWANŻ. 

— Panie Chudziński pan przecież pracuje w te- 
atrze, nie mógłby mi pam kiedy przynieść kilka, wol- 
nych biletów na dobre miejsca? 

— Z największą przyjemnością. a. pan przecież 
pracuje w banku, więc zrewanżuje się pan chyba kil- 
koma banknotami? 

s 
MA NIEZŁY GUST. 
Sędzią do oskarżonego Kuby: Na mocy wyroku 


Nr. 24. 


Kuba kłamiając się nisko: Toć, kiedy już tak pa- 
dło, dopraszam się łaski Prześwietnego Sądu, to już 
wolę 20 zł. i proszę, niech mi je Prześwietny Są1 
zaraz wypłaci, 

s 


RYCERSKI PAN MŁODY. 
Proboszcz: — Do ślubu musicie mieć dwóch 
Narzeczony: — A poco? przecie my się przy oł- 
tarzu bić nie będziemy. 
e 
— Mój drogi _. mów co chcesz. a ja jeszcze raz 
powiadam, że nasz Józio napawma swoich wad i na- 
łogów nie ma po mnie! 
— No — tego to ja też jestem pewien, bo ty 
dotąd ani jednego z nich nie postradałaś! 
* 


ŚCISŁA RACHUBA. 
— Zmiłuj się Julciu, niema jeszcze roku, jak mąż 
twój umarł i jużeś wię zaręczyła. 
— Mąż co prawda, umarł ośm miesięcy temu, ale 
za to przedtem pięć miesięcy chorował. można wigs 


dostaniecie albo 10 dni kozy, albo 20 zł. Co wy|i ten czas do żałoby wliczyć. 


na to? 


=——() 5a 


Innym wierzy się zawsze więcej, 


nie będziemy więc sami o sobie mówili — głos mają nasi odbiorcy. Tysiące osób, które już wypróbowały znany od lat średek, edradzający krew 
I nerwy, „Fregalin*, nie zaznały zawodu. Nad wyraz skutecznym okazał się „Fiegalin* przy nerwowości, ogólnem osłabieniu. smęczeniu, rawrotach głowy 
i eierpieniaeh reumatycznych. Poradźcie się lekarza! By móc uporać się z trudnościami, z jakiemi związana jest walka o byt, trzeba mieć silne nerwy I zdrową 
krew. Prosimy dokładnie przeczytać, co piszą do nas o działaniu „Fregali nu osoby, których fotegratfje podajemy, a sami 
osądzicie, czem jest „Fregalin“, W naszem archiwum znajdują się tysiące podobnych listów dziękczynnych z kraju i zagranicy, nadesłanych jako wyrazy 
wdzięczności 1 uznania. Każdy może je obejrzeć w naszem biurze. Wszystkie listy dziękczynne, poświadczone są przez notarjusza. „Fregalin* można uabyć 

we wszystkich aptekach. Wysyłkę uskutecznia Artus-Apotheka, Gdańsk. Wytwarzany pod kontrólą powag naukowych, 789 (—) 


Na żądanie przesyłamy bezpłatnie 
1 bez zobowiązania 


Próbną paczkę „„FREGALINU* 


łącznie ze Złotą Księgą Życia. 


Napiszcie zaraz, dopóki próby mie są jeszoza 
rozchwytywane, pod adr. : 


Dr. med. H. Schulze G. m. b. H. 


Berlin-Charlottenburg 2/4033 
zaląszając xinicjszy kupom (wysłać jako drak.) 


Proszę e wysyłkę bezpłatnie I bez zobowiazania prób 

„FREGALILU* — środka, 

odradzającego krew i nerwy 
oraz o Złotą Księgę Życia. 


Bóle głowy i osłabienie. 
Lsuban Schl 
Greiffenbergstr. 27. 
d. 17. 8. 30. 


Breslau 9. Hedwigstr. 52. 
d. 12. 10. 30. 
Serdecznia dziękuję za Fregalin, — 
Jastem z niego bardaa zadowolona. 


Liickersdort 79 Po. 
Kamenz i. Sa. 
dnia 10. IX. 30. 


NŃussbau b/Bretten i. Baden 
duia b. X. 1930. 


Komuniknię, 


a k ła Fregalin uwolnił | Od dłuższego czasu cierpiałem na : 
Dawniej nogi moje były ciężkie jak sd e ia wiącaj uałą e ział mnie od bólu w krzyżu, ręca prze- | bóla w krzyżu. hemoroidy i kurcze Nazwisko; 
ołów, nie mogłem daleko chodzić. | wach. Pracnię teras w dwój naaób atały mi drżeć. Serdecznie dziękuję | w łydkach. Diatego kazałem mobie 
Teraz po użyciu Fregalinu odhyłem | | nie mam żadnych dolegliwości. za Fragalin, który będę wszystkim | przysłać Fregalin. Muszę stwierdzić, Zawód: 
patee og, 7-godzinną pieszą u Ich Ik polecać. że S —il óżm moje 
przechndzką. Nie przypuszczałem rtha arezik. oozekiwania. ierpienia zupełnie fei : 
nigdy, ża będę Sei jeszcze odby- a „> lise Bischoff. ustąpiły, ogólna samopoczucie jest Miejscowość 
wać wycieczki górakie. również bardzo zadowalające. ULICA: 


Wilh. Relmann. H Oskar Hsntschel. 


GOSPODARSTWA 


ROLNE 


są do sprzedaży i wydzierżawienia na dogodnych warunkach. 
Zbyt produktów rolnych po wysokich cenach zapewniony. 

787 (1—83) Bezpłatne informacje po polsku: 
J. PAGUA, 3 Avenue de Mayenne "ONTAUBAN (Tarn et Garonne) Francja. 


BRAK KRWI USUWA 
Mra KRZYSZTOFORSKIEGO 


WINO GHINOWO-ŻELAZISTEJ 


x orlom na maladre hiszpańskiej 
raguluja młabośei kobiece, dodaje sity podniaca 


Zniżka cen parcalacyjnych w Bo- 
ratynie, poszta, stacja kolei Krystyno- 
pol powiat Sokal. Ziemia czarnoziem głę- 
boki uprawiany. Oglądać można codzien- 
nie za zgłoszeniem się na folwarku. Prze- 
prowadzający parcelację, z upoważnienia 
ordynacji hr. Dzieduszyckich — p. Fran- 
ciszek Kamieński mieszka we Lwowie ul. 
Grunwaldzka 8 co każdą środę przvjeż- 
dża rano do Boratyna by się porozumieć 

rošt z parcelantami. Kolonja już jest 
zabudowana przez osadników. Granta zu- 
pełnie zwolnione z długów. 258 (—) 


PODOLSKA ZIEMIA — 


Iśnacy Cyp res apetyt, przyczynia 1, położnieom ra- 
Ee Gig szybko peyar apa nity, a ape- 
ejalnie polacana przez |Jakarzy w chorobach 
Kraków, ul. Szawska L. 13P. SIGER. PA REP Y tych, ciężkie c zóbacii 
wysyła: Mandoliny włoskie po przy osłahieniu ogólnem, ohberwaniu, braku 
25 do 28 zł — Skrzypce azkol- odhoty do życia, nudnościach, zawrotach głowy 
he ze smyczkiem 22 zł. Harmo- wyererpantu firycznem i umysłowem. Do na- 
nje 1. rzęd. wied. mod., 35 zł. 2 byeia w aptekach | drogeriach gdzie niama z8- 
rzęd: wied. mod, 30 z}, Niklowy mawiać wprost z fabryki wa wlasnym interesie, 
„Gre Rozkopf* paten z łańcusz- by uatrzee się przed podróbkami, — żądać 
kiem 18 zł. niklowy płaski zez wyraźnie 
garek słynnej marki „Enigma 
22 zł. Klarnet 8 kłap. 83 sł 10 
klap. 45 zł 1 brzytwa 6 zŁ 8 zł. 
10 zł. Maezynki do włosów 8'50 
i 10 zŁ Dlamenty do szkła 9, 
12 zł. Cennik iluetrowany ze- 
garków i instrumentów muzy- 
cznych darmo i opłatnie. 


© Najlepsza kosa x 


e rzeczywiście doskonała. 


0 ile wątpisz czytaj zdania 
nabywcy, który po koszeniu 


tak napisał: 
Satkowice 18/12 1928 


Mra KRZYSZTOFORSKIEGO 
WINO CHINOWO-ZELAZISTE 


z Orłem. 
Ceny z oplaconą pochta opakowaniem są następujące: 
2 fl. mniajsza zł 6M5 fl, mniejszych zł, 13— 


2 iz. bardzo aoia ea © WRA p | POI a row oss 
ow. Sambor. obrej jakości, w dobrem poło- a f 
kosy arki „SZCZYT* są żenia nadającem się pod budowę, biisko | Materjały budowlane | FABRYKA CHEMICZNA Mr KRZYSZTOFOR 


miasta, tanio i na dogodnych warunkach SKI, Tarnów, ul. Towarowa 5. 
zaraz do nabycia. Zgłoszenia przesyłać 


do Administraeji „Piasta“ pod „Podolska 


sprawne, lekkie, mają wygląd, 
formę i tak dalej. W imieniu 
wszystkicu klientów dziękuje 


jak: deski, belki rygle, brasy łaty itp. 
sprzedaje tanio Tartak Parowy Stawi- 


skiego w Śnietnicy koto Grybowa. 790 


e000946. 2 


Ó s „66 a a w w 
szan. firmie serdecznie. ziemia. 791 (—) Dwie młocarnie konne, używane w d* 
Józef. Potoczny. = Żelazo Ę Patona, deiga (tawas com eni brym stanie do sprzedania Folwark: 
rjały budowlan e Lewkowicz, e i F Ą 
©6008 6660600 sŻ2)( MNYS=L2 kówfaltiowika Maj FI ie (C) | Paszkówka, p. Wielkie Drogi. 78 
Pa 
To Strona ogłoszeń dzieli się na 4 szpalty. — Strona tekstu dzieli się na 3 szpalty. === 
Ogloszenia pa 1 tronie za 1 mm 1-azpaltowy . . . . . 1 sł Drobne ogloszenia za słowo 25 groszy, najmniej. 3zł | Cała strona 4-gzpaitowa po tekście . . 2 » 2 » s » »- 450 zł 
W lekńcie na maè As slrODŃe 4-szpalłowej za 1 wieraz mm. 30 gr | Cala strona B-ęzpaltowa w tekście . . + « 2 + + . 900 zł | Układ tabelaryczny, cyfrowy, kolorowy i na ostatniej stronić 
gt. a stronie 8-szpaltowej za 1 wiersz mm. | . : 80 gr Cała atrona tygułowa adi e Lau oo e ea a a 4 1 1000 zł a drożej. o 
E tylko za gotówkę, — Za terminowy druk administracja nie odpowiada — Ceny powyższe obowiązują od dnia ogłoszenia — Od ogłoszeń długoterminowych i biurom ogłoszeń rabat. 
yehodxi we włorek z datą niedzieli. atosownie da umowy. — Ogłoszenia zagraniczne 100%|9 drożej. Wychodzi we wtorek z datą niedzieli. 
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